
refleksje 

gdy wio!;ną prz'I'Cho­
u żyźn iać ziemię oj­

Q nojlepszych !;pc>Śtód 
to, by znów przy5zedł 

i życia. Drzewo wy-
którymś oom pię­

bomba mo domu 
ra'n gi symbolu oom-

Kiedy przychodozi/o 
tro'faJo się w 
ca,łemu świ<l1tu 

nod śm'~eroiq. 

mo:':e dlaotego mOWl się G 

Il<lIS, że do natury, któro n i e­
raoz udzoielaola nom S>C'h ron ien ia, 

malmy speocy5kroie swojs.ki sto­
sunek. Może dlotego corooz nzo ... 
d zoi ej mOW1my o ujaorz.milO-niu 
przyrody, o cora.z częściej - a 
paobrzebie łagodzenia jaj proM/o 

ICELOE 

Może dlaot~ coraz częśoiej 
mi.ao!;t karczować drzewa pod 
budowę nowego osiedlo. prze­
nosimy je i upiększGmy nimi te, 
które wzn i eśliśmy wcześn iej . Mo­
że dlotego cora,z pełniej poma­
gamy naturze i łudz ;oom rozwi­
jać się w na,jba·rdziej dlo nich 
korzystnych wa.runkach. 

Każda wiosno przypomina 
nom Il<lszą hi.storię, Il<lSZ upór 
w ciągłym ' odradzaniu się, na-. 
szą wolę przebrwa,nia. Od trzy- ' 
dziest.u Ja.! wi-osna jest no·szym 
niepłsonym świętem na·rodowym, 
przywadzą.cym wspomnien io 0-

wej pierwszej wiosny, która przy 
wróci/(] nom wolność. o ziemi 
czos siewu i owocobra·nio. 

Od trzyd~ie~u lat l n<l!;toniem 
wiosny, jok rolnik doglądający 
sweqo zogonu, wsłuchujemy s i ę 
w bujnie odrodzo·jqce się ży­
cie - coro,z p i ękni,ejsze, co.rooz 
dos to,tn iejs z e. Al e i jo.k rol-ni.,k 
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pomocą pospieszy ... 

-fiarom wypadków drogo-
wych. Jak wiadomo ta pierw 
sza pomoc jest naj wainiej sza, 
stąd też cała idea powołania 
pogotowia. 
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G'owa bogini mi'ości? 

Pożaró"! • ulega 
znISZczeniu 

OSObisty 
Ugrożo_ 

ludzi. 
ia tym 
gosPodar_ 

. NA ~~ 2 

Byl rok 1971, kiedy w maga­
Z'j'no.ch kryjących nie opracowa­
ne dotąd za.roby British Museum 
w Londynie rozległ ~ę, ku zdu-

Nasza dawka 
witaminy .. U" 

. czyu 

Węzełek na pamięć 
- Dlaczego masz palec 

obwiązany, skaleczyłeś się? 
- Nie, to żona obwiąza­

la mi go, abym nie zapom­
niał nadać listu. 

- No i nadałeś? 
- Nie, bo żona zapam-

niala dać mi ten list... 
(tb) 

mieniu pra.oowników, którzy 
nadbiegli natychmiast, okrzyk: 
.. To ona 1 T o ono l" Krzyknęła 
w ten sposób łrish Law, archeo­
log amerykański. Oświodczy/a 
ona, że natrafiła wśród frag­
mentów rzeźb antycznych, łe­
żących od stuleci w kurzu. na 
przedmiot otulony prześcifNad­
lem. Była to głowa kobiety, 
widocznie bogini greckiej. Zda­
niem Irish Law, udała się jej 
znaleźć w ten sposób uważaną 
za zagubioną i straconą bez­
powrotnie dla ludzkości głowę 
sł~nego posągu Afrodyty z 
Kmdos dłuta wie/Hego Praksy-

Bioprognoza 

Uwago, kierowcy I przechodnie I 

Widzialność dobra. warunki drogo­
we przewazn ie dobre. Sytuacja bio­
meteorolog iczna : stopniowe pogonze· 
nie się z możliwokiq wystąpienia nef­
wobóli. 

Zdrow~ch, wesoł~ch 
l pogodn~ch świąt 

W inkubatorach wylę­
garni drobiu pierwsza par­
tia kurcząt gotowa do 
sprzedaży. 

CAF 

te/esa (czwał'ty wiek przed na­
szą erą). Rzeźba tego znako­
mitego artysty staroożytnaści by­
ła znana jedynie z kopii, z któ­
rych jedna znojduje się w mu­
zeum watykańskim w Rzymie, 
druga w paryskim Luwrze. 
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12.IV. WAS~GTON PAP. 
Ława puysięgłych w Med ia 
w stanie Pensylwania u.z.nała 
W. T ony Boy,le 'a , byłego pr ze­
wo<lniczącego ZW'i~ku Gór­
n ików wLn·nym zamordowa­
n ia działacza Związku Gór-

pOKORCZENIE NA STR. li, 

redakcja 

Posiedzenie 

Prezydium Rądu na awoim 
kolejnym posiedzeniu dokonało 
wszechstronnej analizy reau.l­
tatów uzyskiwanych II inwe.­
stycji przeprowadzonycb w 0-

statnich trzech latach w pne­
myśle maszynowym, lekkim ł 
spożywczym. Sformułowano 
szere~ wniosków i zalecen dla 
kierownictw, resortów, ajedn ... 
c:zeń i przedsiębiorstw a prze­
de wszystlrJm słuzb inwestor­
skich i biur projektowyeh tycia 
przemysłów. . 

Na posiellzeniu omówio.e 
kiJki spraw związanych i 
gospodarką materiało~ Pod­
jęto również decyzje w apra­
wie rozciągnięcia pnepisew o 
uzdrowiskacb na około Zł c1a~ 
lizyeh miejscowości, w k"," 
rych istniej. warunki umłłiU" 
włające roaszerzenie dotyehCIIIIJ 
lIowej bazy lecznictwa u~ 
wisk owego. 

Interwencje przyjmujem1 . 
w godz. 9-11 

Rower na gwar~ncji 
S. P_ z Kiek: Gdzie mogę 

naprawić rower będąey na 
gwarancji? 

Jan Lipski kierow-
nik działu ogólnohandlowego 
WPHAPiS - K ielce: Każdy 
sklep, w k tórym rower został 
kupiony jest zobowiązany do 
przyjmowania r eklamae ji. Na­
prawę wykonuje się w ciągu 
14 dni. 

!>OKONCZEN~ NA ~TR. ~ http://sbc.wbp.kielce.pl
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-Swiąteczne refleksje 
DOKONCZENlE ZE STIL 1 ..zyd1 s.pOOr"ód dobr)'ICh. łm bo­

wiem ZO......oŁięOZomy to, że PoJ­
skę roJi<::zo się dz.iś do kro.jÓIW 
ro.z.wi.,iętych, mogqocych s.k.Iżyć 
pomocą i doświadczeniem tyom. 
którzy - jole my kied)'Ś - bory­
kają się z nędzą i zocołoniem 
spoleczno-gospo<:lolaym. 

A te są sf()ol'moI~e jcHsoo: 
regulacjo płac jeszcze w tym 
pi~eciu do4szydl 4,5 mln 
proc:O'AniIIców gos.poc!OII'ki us.po­
lec2JIlionej, dokzy roZ1WÓj świICJ-d­
czeń socjO'ln.,.ch, noc~OłNO<Ily 
glówoie no wkcesy:wne rozwią­
zywanie problemów rod ri<ll y, Lu­
dzi chorych i emerytów, W'(IfÓW­
nonie ' startu życiowego mlodzie­
ży wiej:sdcie.j i przygotowanie 
WCIo/'UOków n iez.będnyc:h do u­
powszechrrienio s.zlkoły średoniej, 
wielIli prog.rom rozwoJu ochro­
ny zdrowio, booOłNf1idMro mles.z­
koni0Mle90. I WŁbogacentie na­
szego życia o te wartości , jo'k ie 
noiesie ze sobą doslOJtek i po­
ozucie bez.pieozeńSllJwo SOCtjo-J.ne­
go. 

NiespQfyk 
powoduje 

z lMCIQą śleclzi,my, by c::iYwosty 
nie zogluszo/y roz..r<>S'tu tego, co 
w nos.zym życiu - w J)(]6IZych 
dqżenioch i dokonollioch - no;­
~o5ciowsze. Dosłownie i w 
przenośni dysponujemy dziś jed­
~ COorOlZ lepszymi środkami 
cbwosto- I owadobójczymi, c0-

raz większym doświooczemem i 
wiedzą o procesach zochodzą­
cych w świecie i społeczeństlWie, 
budującym życie jedno-ko do­
stclnie dla wszys.tOOich. W s.wyc:h 
dQ.Żeniodt nie jesteśmy jU!Ż o­
somotnieni - tworzymy jedną 
J!WOrtą wspótnotę pOO.sv.v, slu­
żcpcych sobie no,wzqjem rocIq i 
pomocą. StOl1owimy realną siłę, 
bórej bezkomie le<kcewo,żyć n.ie 
momo, która pnzez trzydzieści 
lot str.zeże pokoju w Europie, 
udowodn ia ,jąc iwiaw, że ryw<l'­

liz.acjo w budowoniu przyszłości 
wIo9nycłl narodów jest driś je­
dyną możliwq formą WSipółro­
wodnictwa państw o róż,nydl 
ustrojocłl, dojącą pierws.zeń-
sIrNo me sUe, ole rozum~ j 
ro1lWlOdze, WiS<pa,rtym pracowitoś­
cią i 2idyscy:pI mowa,"'iem J>O<5'ZCZe 
góin)'Ch społeczeństw. 

Udowoclruomy IQ skutecznie 
jtR ~ieści Io.t. podnosząc 
procę do r<X1gi wo,flfośd nOlj­
wyiJsrej. W}'fÓŻ1n iagqocej I1Gj~ep-

Do stołu świqtec:mego ZOłS4o­
domy więc z pOCllUCiem dobnze 
speln,iooego obowiqdw, oJe I z 
większym i niż kiedyś aopeqtcJmi. 
Spożywo,jąc owoce swej ubie­
glorocmej pracy, z gos.podors.ką 
troską myślimy już o pnzysz.łych 
zbiorach. Ostomie Io,ta i reod·i­
zocjo sformułoWOl1ego no VI 
Zjeź.dz ie pa·rtii progrOlf1l(l wszech 
stronnego spałecZll1Q-90sp0d0il'­
czego rozwoju PolSik1 - będą­
cego W}'rozem noszych dotych­
cza<sowych osiągn ięć, aok.tooJnvoch 
moźl iwo.śoi i aspk acji - ukazo­
la bowiem bez,paŚJ'edrl'q zoleż­
ność tego co no stole od te­
go co kaLŹdy z nOlS robi w sw0-

im zok~adzi e, na swoim 9łDno­
wisktJ pracy. Unaoczniło nom, 
że los i dostatek jedonootki jest 
bellpaśred,nio za.leŹiny od lo.su i 
pomyślnego rozwoju colego lem­
ju, że tempo ro.zwoju PoiSiki i 
wzrOSlbu dobroby'llu ka.i.dej pał­
sk<iej rodziny wy2inoczo jedynie 
na.s.zo proco\ zdy:s.cyplin<lWO'llie i 
świadomość celów, jo4(le przed 
sobą 9towiomy. 

Ale przy st.ole śwjątec.mym, 
symboli.zUljq.cym mi.sterium odro­
dza.jQtCego się życia., je.s.t ł'llIi~­
sce no jedną jesa:cze refleJuję· 
ŚWież.o z.i.eleń pr.zyWajojąca stół 
świqteazny przes.tOlje symbolii.zo­
wOC nodzieję CZiłowieka lIloJei­
nionego c;oł;kowide od k01>ry5Ów 
fXJKY. Młodo soczysta Z'ieleń -
to d1!iś symboł raczej z gÓil'y 
pnzeMl'idrionego lejel'l<owonio pro­
cy wy.kooonej WICIZ~iej, wido­
my wyrm gos~j uoski o 
wIo5ciwy dQb« Łiomo, OO:po. 
woiednie prlY9o.towonie s.po/ecz­
nej gdeby 4 W'laŚC'iwą p ielęgnooję 
rodz:QCvoch się WIOrtości. 

CI.nterpress) 
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Cle narodowej oraz w trosce o 
ochronę mienia obywateli 
zwracam się z corącym ape­
lem do całego społeczeństwa 
Kieleeezyzny oraz do wszyst­
kieh ogniw gospodarczyeh i 
społeezn-yeh o zachowanie peł­
nej dyseypliny w przestrzega­
niu zasad bezpieczeństwa prze­
ciwpożarowego. 

W szczególności apeluję o 
bezwzględne przestrzeganie i5t­
a ieAeeco zakazu używania og­
nia otwartego .w zabudowa.­
niach gospOdarczych i obsza­
rach leśnyeh. wypalania łąk w 
sąsiedztwie zabudowań i la­
sów oraz o utrzymarrie w na­
leżytym stanie technicznym 
przewodów kominowych, insta­
lacji elektrycznych i odgromo­
-.yeh. 
Apeluję do organizator6w wy 

poezynku świątecznego, by do 
ezasu zmiany warunków atmo 
sferycznych wstrzymali wy_ 
jazdy zbiorowyeh wycieczek do 
kompleksów leśnych. 

Aktualne zagrożenie poiaro­
we województwa wymaga od 
nas wszystkich, od całe-
Co społeczeństwa szczecól-
nej ostroiności, w pełni świa­
domej obywatelskiej dyscypli­
ny i troski o nasze zakłady 
pracy i domy, dobytek, o 
wspólny majJltek społeczny. 
Potrzebne jest stale współ­
uiałame ebyw.teli ze straż~ 
poi~rną. Miliejll Obywatelską 

Kielecczyzna mlekiem płynąca 
rencja aktywu młodzieży 
szkół średnieh i zawodowych. 
Celem spotkania było prze­
dyskutowarrie spraw środo­
wiNka lIezn:iows~go i d~a­
łalnośei ideowo-wychowaw­
esej w szkołaeh. 

Przedświąteczna pomoc; 
Radomia i Sandomierza 

dla Kielc 

IN skrócie 
• W Warszawie odbyła się 

uroesysiość: wręesenia twór­
eem. artystom i zespołom 
artystyeznym dyploD1ÓW u­
znania przyznany~h im przez 
MSZ za -.ybitne 2a5łuci w 
prepa,:owaniB kultury pol­
sltiej sa cranią w 1.913 r. 

• * • 
• W Elektrowni ,,K_ieni­

ee" po zakońezeniu montażu 
6 turbozespołu, który prze­
choCni obeenie «eneralne pró­
by - nie słabnie tempo p r a­
ey przy następnych turbo­
zespolad1. Ambicją budowni­
ezych "Kozienie" jest dopro­
wadzenie elektrowni do mo­
ey 1600 MW przed tegoroez­
nym enercetycznym szczy­
tem jesienno-zimowym. 

Wspólnie z wiceprf!zesem 
..Ra<k>stowej" do spraw han­
dlu i skupu p . T. Winiarskim 
reporter ,,Echa" wybrał się 
wczQraj do kilku sklepów w 
Kielcach i p<>za miastem, by 
.prawdzić jakie było zaopa­
trzenie w mleko, masło, śmie­
tanę i inne artykuły pocho­
dzenia mlecznego. Przy uL 
Moniuszki opakowania z pu­
.tymi butelkami po mleku 
ata1y na wąskim chodniku i 
łarasowały przejście. Sklep 
nie ma bowiem nawet skrom-
11ego zaplecza. W sklepie fir­
JIloOwym "Radostowej" przy 
ul. Kilińskiego ciasnota wr~cz 
Qniemożliwia gromadzenie 
większych zapasów. Było 
tu mleko, masło i inne arty­
kuły mleczarskie. Przez krót­
ki czas nie było tylko twaro­
gów. Uzupełniająca dos·tawa 
przyszła w błyskawicznym 
kmlpie. W innym sklepie 
.,Radostowej" przy uL Hożej 
twarogów było pod dostat­
Jciem, brakło dla odmiany 
maślanki. Tutaj także uzupeł­
nienie nastąpiło bardzo szyb­
ko. W sklepie spożywczym 

przy uL Wiśniowej właściwip 
niczego nie brakowału. W 
kiQsku WHSI przy ul. Rewo­
lucji Pażdziern ikowej mleko 
8kończ~;!0 się już przed 11.00. 
Nie było też chudego twarogu 
ł masła. 

A poza Kielcami? W Zag­
nańs.lm sytuacja była zadowa­
lająca. W kiosku "Radosto­
wej" nie było lodów, ale -
jak się okazuje - po wyjeź­
dzie młodzieży z internatu 
Technikum Leśnego n'e ma 
w tych dniach amntorów tef.o 
p rzysmaku. Nie mieli też żad­
nych pretensii do zaop3trze­
nla klienci sklepu w Leko-

;~ '-

Nasza wizytacja w sklepach 
przypadła na szczególny o­
kres. W osta tnich dniach 
przed świętami zdecydowanie 
wzrósł popyt na twarogi i 
masło. Był on tak duży, że 
przerósł wszelkie p rzewidy­
wania handlowców. Co jakiś 
czas trzeba było uzupełniać 
dostawy. Mimo że "Radosto­
wa" z własnej inicjatywy 
przygotowała znacznie wię­
kszą produkcję niżby miała 
to zrobić ufając zamówieniom 
handlu, w dniu wczorajszym 
trzeba było dokonać szyb­
kich przerzutów masła i twa­
rogów z Radomia i Sandomie­
rza. Energicznie szybko· i -
co najważniejsze - skutecz­
nie zlikwidowano wszelkie 
braki. Do godziny 14.00 do 
sklepów k ieleckich dostar­
czono około 3000 kg twa­
rogu chudego i prawie 4300 kg 
twarogu tłustego, mimo że 
handel zamówił o około 2000 
kg tego artykułu mniej. (8) 

Rielecki 
KOMU W DROGĘ 

• * • 
• Z okazji 13 roe2Dii:y lotu 

.Jurija Gacarina w Wytszej 
Szkole Iniy.rrierskiej jego 
J.JDłeDia w Zielonej Górze 
oraz w Domu Kultury Ra­
azieeJtiej w Warszawie o­
twarto wystawy ilustrujące 
ukcesy nauki radzieckiej 

... pecIbojaeh kosmOlSu. 

• • 
• Na dworcach kolejowyeh i 

autobusowych panuje wzmo­
żony rucl:l pasażerSk.i_ Zwię­
kszono obsługę kas bilcto­
wyeh, otwarto rezerwowe 0-

kienka sprzedaży bildów. 
Rojno jest w schroniskach 

położonych w Górach Święto­
krzysk!eh. W Warszawie du­
żą popularnością eiesz!\ się 
imprezy organ'zowane w 
okresie świp"t przez rady z~­
kł:\dowe niektóryeh zakła­
dów pracy. '. * • 

• W Warszawie zakońeoo:yła 
się 2-4niowa krajowa k~e-

• * • 
• W wielu rejonach Tatr 

występuje niebezpieezeń­
stwo lawin a jednoeześnie w 
dolinach i na poludniowych, 
1!3słoneeznionyeh stokach 
wyschni,ęte trawy stwarzają 
nie~pieezeństwo powsiania 
pożaru. .. 

* • 
• Na ogólną liczbę 170 

statków Polskich Lirrii Ocea_ 
nicznych aż 135 w masie 
świąt znajdzie się pOla ku­
Jem. 

Na dalekieh morzach spe­
ai równieź świeta przeszło 
3 tys. rybaków Przed~"bior­
litwa "Dalmor" w Gdyni. 

(pod)wieczorek ... 
Swiąte<CZne d.rogi biegną w różne S'trony. Ulice 

' m iasta zapelnfly się młodzieżą, która przybyła 
z wielu zakątków krraju, kieleckie dmny s-wden­
tów iintematy nagle O'pus-toszaly. W aJcademi­
ku przy ul. Krakowskiej zastaliśmy portierkę, 
J ani:nę Prolropawicz. Pełnita dyżur dIosrownie 
w pustych Ściaruu:h. 
Recepcjo-~istka w hotelu "Cenf1ralny-m", Hen­

ryka Kwiecińska, zaJcwa.terowa!a 200 o.: ób, o 
po~owę mniej niż zwyJcLe. Pokoje wynajęli go­
ście z Francji, Rumwnii i innych krajó .... v. Przy-

roły zna/oomity ~ybór rias.t , słodyczy, sal4tetk, 
;pasztEltów. K1JJP1L1ących było wieLu Z ciast 
można byro wybrot s/nICIe z 1l'la.ki"em ke<ksy 
sękacze, ro.Lady , mi/.zurki, babki. Na.j~ię~ 
w~lęczem Cieszyły się babki d.r{)żdżowe. - By­
h ~my na to przygotowani - wyjaśn:la kierow­
nlCzka. "Sta,romie!skiej". - W iadomo nam, że 
z ko~el przed swiJ:tami bożanaro<:!zeniowym i 
na1wlększe ,.powodzenie" m4ją babki p iaskowe. 

jechali oni d.a krew'rlych. . 
SWIĘTA I BABKI 

W c?:t'!'rech kawiarniach , Sta.romiejskiej", 
,.CentTalnej", .. Kolorowej" t ,.Samande" UT!ą­
dzon:l w godzinach od 10 do 17 kie'l'maS'!e· aOT -

m!Zżeryjno - cukiernicze. E ks.pedientki pole-

NIM ZABLYŚNIE EKRAN 
W pLa.c~wce Pogotowia Telew'izyjnego wyjąt­

k,?w: n;,sllenle pracy. Do nodz. 19 ZfJłos:zono 
~ ,I) we) ektowa.n1jch auaTa.tów. w zW1/kle dni 
Jcoęt Le li przecipf.nie 90. Klien<:' i ży(''!yli sob'e 
n'1.p.raw. ekspresowych, wy!wnywanych w c iagu 
24 go-1zm. . 

- Z',c:eniom stenie .~ię 7.a.-1,'}",< - stw'nrli!ila 
Ewa. Mitrp'la, k!e:ownik placówki. _ Dotny-
17l.<tmy z peum.oSC1ą wszy.stkich termi:nów. ) ( iok) 

i władzami 
"za troska i 
mi, by nie 
kalizować i 
żródła ognia, ale 
stkim nie dopuścić 
stawania. 

Serdecznie 
kom oehotniezych 
nyeh, oficerom, 
szeregowym 
bil' leśnej, 
Milieji 
kom 
liejj 

W szyscy 
rzami pięknej 
kiej i wszyscy 
jej dobro. W tym 
froncie społeczo". 
szczególnego 
obeenie wspólne 
nie pożarom. 

I o to właśnie 
do wszystkich 
wejewództwa. 

WOJEWODA 

grałulu' 
górnik 

g i, phsmo, w ' 
kim górnikom 
go Sell'cle::zne 
driękoWOlrtio. 

Polskie górn iclW~ 
dzl6 dużym i ; 
dukcy.jnymi, a 
mi rezulta~omi 
stępu 

ej; i allt .-"",," !Vlo c;tt 
dob~ych. 
robe.k poJsk iego 
glo<we.go rlożyła 
co - ozytomy w 
P. roroszer .... :cra 
rzeszy poJ-s,kich 
osiągnięcia kadry 
n-iClZll1 ej i in żyn i 
z zowodem :':",.n'rlVll'!_· 

Brudzące 
R. Mo li KielC: 

do au.tobusu linii nr 
ny 201) ubrudzile~ 
rem z drzwi noWl. 

Ku-ol Mikolaszek, 
tor MPK - J{iel~' 
mogło się zdarzYC. 
istotnie jest proszę 
garnitur na 
Zwrócimy 

tfłaŻe si~ we 
. o I!Grnwbai 

http://sbc.wbp.kielce.pl
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w interpretacji 
ksandra Kotsisa~ 

Uj sca , . 

ECHO DNIA 

~ dziewczynke. stojącą na 
S7..<.ozycw muru. kąpiel zapowiada 
się 9Olidna. TyLe o treki obrazu. 
Tym jednakże. którzy zdecydują 
sie prz~ać świąt€'CZne biesia­
dowanie. by udać sie do sali pa­
łacowej galerii malarstwa pol­
skiego na biesiadę duchową, ra­
dze zwrócić uwagę na stronę 
kolorystyczną. przez brunatny 
ton caŁości k.ompoozycji przebija 
zł tawy odblask z 3k.centami 
C'Z ~ieni. twOorZąC w sumie d-e­
ltkamie wyczuty odcień kulmi­
nacyjny. Z pewnością nie jest 
t~ obraz pM'łą w twórcz,ości 
Kotsisa. ale na pewn.o jest dzie- . 
ł"ffi iooywidual:nie OÓCZlltym i 
wartościowym. 

w 

AV"liS 
Fet. H. Piec:zul 

STRONA J 

Jesteśmv stworzeni do roboty 
, . 

mowl architekt wnętrz 
Grabiwoda Andrzej 

Andrzej Grabiwoda, ceniony 
młody kielecki plastyk, pó­
chodzi z Dąbrowy Górniczej. 
Szkole średnią, Technikum 
Sztuk Plastycznych, ukończył 
w Katowicac.h, dyplom

r 
uzy­

skał w Akademii Sztuk Pla­
stycznych w Krakowie. Do 
Kielc przybył w roku 1963, na 
czym zaważył fakt, iż żona 
jest rodowitą kielczank'ą. 

- Nie sądziłem, że na sta­
łe zostanę w Kielcach - po­
wiedział w rozmowie Andrzej 
Grabiwoda. - Przyjechałem 

~'łaściwie zbierać doświadcze­
n\a. a dopiero potem stwier­
dziłem, że nie widzę dla sie­
bie lepszego miejsca. 

- Laury zdobywa Pan ja­
ko dekorator? 

- Słowo dekorator jest 
n!ewłaściwe. W naszym rodzi­
mym pojęciu dekorator to 
plastyk tworzący coś z ele­
mentów zmiennych, np. wy­
stawę Sklepową. Architekt 
wnętrz - to na~a odpowie d 
niejs;.a; wskazuje Da przyna~ 
leżno~ć tego. co tworzymy. do 
sztuki 

Jak wygląda Pana pra-
ca? 

- Do mnie należy projekt 
wystroju wewnętnnego bu­
dynku. inaczej: koncept. U­
konkretnia się on we współ­
pracy z wieloma ludźmi: 

artystą malarzem. grafikiem, 
wykonawcą. Z przyjemnościlł 
współpracuję z plastykami: 
Kr:/iysztofem Jackowskim. a 
ostatnio z Adamem Wolskim. 

- Zaprojektował Pan dzie­
siątki wnętrz kieleckich bu­
dynkÓW. Część z nich jest nie­
udana ... 

- Twierdzi się_ że "zepsu­
łem" wnętrza w budynku 
PKO przy u!. Sienkiewicza. 
Z1e. moim zdaniem, prezentu­
ją się wnętrza na dworcu 
PKP i w .,samancle". A 
sprawa wygląda tak: ja p.o­
jektuję lecz nie mam sankcji 
na inwestora. Oto suma ogra­
niczeń. która determinuje 
projekt: architekt ogólny. ma­
teriał, wykonawca. 

- Które z prac najwyżej 
Pan ocenia? 

- Wn~trza w 'WlDeum H. 
Sienkiewicza I Domu Kura­
cjusza w Busku. skarbczyk w 
bazylice i - mimo wszystko 
- "Samanthę"· 
-1 
- Tak. drobne niedoeiągnię 

• Nowe rynki zbyio • Dominują truskawki Z myśl, o rozwoju bazy surowco!ej 
cia w "Samancic" to wina 
wykonawcy. 

- Zajmuje się Pan równie! 
malarstwem? 

" 1010. 
r"ftOgi-

studiów za;.. 
które uruchom' 

l>Oictzlem;"" t .... 
ego .... 

137 osób zatrudnia przeilwór­
Dia O\4>OCOwo-wal'zywna łte-~ 
no.wej ' Spół<bielni OgrOOlłtłiezo­
-i'szczelarskiej w ZW1)leruu. W 
sezonie będzie ieh zaac .... ie 
więeej. jakI) że przysmaki po­
ehou~ee z tej przetw.órni .... 0-

były jui sobie uslal.onlł markę 
nie tylke na rynku krajewym. 
ale takie w wielu krajach 
Niab. Tyłlfe w dru~im kwar­
ta.łe teco roku ZwOll-eó wyeks.­
portuje poza granice naszego 
kraju wiele &on słodIkich i 
kwa.śnycłr wyrobów o wa:rt-eiici 
przekrae-z.ająccj .l2 miLi&new 
złotyoh. 150 ton p .. lpy t"-1II&­
k ... ""'kowej trafi na stely Bel­
gów. Fra.neullt>w. Duńczykit_ I 
Niemeów II NRF. 160 teu ogór­
ków kllnserwocW~h pny«ot.e­
wuje się - za pośrednictwem 
Q,otrali HaJldJu X.agraniezne(to 
.)l~l·tex" - dła odbiorcitw w 
Wi-elkiej Bryta.nii. Niemieckiej 
Republice Fe der alin-ej i Bel~ii. 
natomiast w.i: 200 tysiecJ' 9ł.i­
k.>w bur~ków konserwowych 
powędruje dCł Wif"lkiej Bryła­
aU i Niemierk!~j ~błHd 
Fede.ral.nej. Rynek h'a;_y. 
moie tri Hayc na ko~t". i 
diem... soki i kisuaJli. tym 
hUM'ej ie ~a ~2lD"""ła 
W tym reln.. s~""e -=..-._ 
szyć - w porn..-.- iu 4h _"'u 
ubiec~o - ryvkeW!ł prMo.k­
o;;ę. 

Aby jednak sła~ prodłlko~ 
wa.C więcej. by w pemi us-po­
ka·jae poo.trzehy k.raju i eJLgpor­
tu, truba jeOO~ze_ie myślei: 
• r .. ~woju bazy S!ITOweow~j. 

0_ P6większaniu pl_~:sejj ow ... 
e_ i warzyw, zwł38Sll1Ia 'Łyeh 
szczegómie pił z",k~wa.nyeh 
prz.e-z odbiorców. Na 8ZelleŚocie 
\Ił' Z_leniu nie 7.ap&JJ?D.:a no • 
ł,Yllll po.ck~awowym zaGau~-u. 

- Już w reku ubiegłym -
informuje wicepreses Rejon.­
wej SpÓtdzreJni (>&'·rodn ino­
-Pszczela.rskiej. Kazimierz Ch<>­
łuj - uaa" nam się po ras 
płerwssy w praktyce nealizo­
wtW i4eę wsplh'nel:o zaklatłanl..a 
sadów, W Kr')Cllowie. w"po­

wiecie zwoleńslcim. powstal 
lO-b-ekta.rowy zblok-owany sad. 
nat1tll'lhst ai th 198. r.łra w 
d.,lS'llym ci..,. prO'~ ~-

Zwoleń 
stawia 

na 
przetwórstwo 
dziwmy nasałkeDia DH*ellieo­
nych ja bIDni, ~inie dobrze 
ow_ującym w .naszym rejonie. 
Każ.dqe roka r~rowadt&ae 
będziemy ocł ! do 3 tysięcy 
sad-zonek ... 

P1a:ny roa~ ba.zy surow­
cowej DlÓwi:ł tri. że k.a:idego 
roku zwaleÓ9ka R:ejlJnowa 
SpÓłdSielnia ~ocln:iezo-pS3CSe­
l:uua rozpr.watbae. będzie 
wŚTód płan1at.oriow 5." !IadH­
nek wiśni, po B .OOO sadzlmek 
mafjn {już założono 6 ha planta­
cji tych owooów), po 20.000 sa.. 
cbonok C1L3rnej i 5.NI «serw .. 

nej porzecui. Wa.rto tu Ues'ł­
~ ociDoilować. Ze RSOP lIaibeA­
... malin rozprow .. dza b e z­
p I a t n i e. a c&t cfnewek ja-
1t1oDI i krzewów ponec_i do. 
płaea aS 51 PI'-94:enł ic:b war­
łośoi. 

Ma jui Z_leńskie tradycje 
w upra.wic lIruskawek. Jeh 
plantacje ro-zciJłgaA się na ob­
sza.rze okoto 580 bektarów. I 
........ ycja ta - z uwa~i na po.­
b'lIeby rynku oraz eksportu -
- będzie. kontynuowana. Nie 
ebodZi jednll.k o wzrost ilościo­
wy bazy, ale o jcj re.konstruk. 
eję, o wprowadzenie nowych. 
wydajn~h, a jednocześnie 
smae_ych odmian. Tak wiec 
t-ideee roku plantatorzy otn ... -
D1y-e będą po 150.100 sadz.­
Dek takicb odmian. jak au .... D'" red&'aunta.s i pocabOl1las. 
ft.otbie · one będ" owoee w 
rejonie Przylęka. Załazów. 
Pająk_a. Grabowa., Zielonki. 
Trafilł zaś do przej,wórni w 
Zwoleni.u (na kompoty. soki 
i pulpę). powędrują te2: do za­
mraiałni W Lipsku. Janikowie. 
czy nawet w poawa.rszlOwskim 
8oC'haezetWóe. 

Na koniec słów pa.rę o wa­
nywach. Z ogórkami. czy ka­
pu tą nie ma już w powiecie 
IIwoleńskim większelto kło_tu. 
Niektóre jednak warzywa trze­
ba. w dalszym ciągu sprowa­
uac aż z województwa war­
sza.wskie~o. Dotyczy to zwłasz­
CIIa bura.e%ka przemyslowelP;o. 
ma.rehewki i cebuli - przy­
sma.ków poszukłwanych na ryn­
kacb z~ranicznye'h. I dlateco 
również na te WaTzyw'a __ ia 
IIwo1eÓ8lka RSOP. 

E. &RóLlCKl 

- Z musu wewnęt.rznego. 
.r rehitek turę sta.wiam wyżej, 
penieważ obok obrazu się 
przechodzi. li w architekturA 
żyje się. 

- Czy malarstwo traktuje 
Pan jako uzupełn ienie tamtej 
pracy? 

Nie. jak~ dekłaradę. 
Przede wszystkim cheę wydo­
być klimat z obrazu-. 

- Czy udaje ~ię to Panu? 
- Każdy twórca powie nIe. 

Nie my m",my oeeDlai. Je­
steśmy stworzeni do roboty. 

Rozmawiał : (lit) 
Fot . .Jerzy BoTnYD 

Rada Seniorów 
już dziala 

u.l<>now""'q r>O _ ... k Jr.op;tono 
Bys.trego , .. Błękillnej S,lMety" od­
,n:okę .. Ni-eL..--dnych.. dla dzi.eoi ł 
... łodzieży ""Y'ói,,: o jqcych oię ... pra, 
cy s-połe.c.znej no rzecz śł"OCioor.lrmo. 
op i...,.. nad robytkami. .. tokże w 
pomocy lu!"uom stourpn i ....... ot.",.,.. 
przymowoc będ,ie RoOo Senóorów 
ktÓRJ wrośni e zo słoło utworzono.;' 
Kielcach . W .kl<>d jej weszl i: ..... ~ 
torz Komitetu Mie j.Ioiego PZPR'-
Zofio Sok~icz. cłz ioloczk.o społecz-
no. horomicstrz PRl - Natolio MG­
chałowo 0f'<>Y zaslępco kom .... Ooonto 
Chorqgwi ZHP - Jerzy O_ółslti. 

Jeśl i ,nocie kogoś. kto według wa. 
zGSługuje no tę o.hnokę - no., iu, 
e:... .,od ad< ...... m : Polskie Roo io. 
KIe loe. - F",!'O M l<>dośc i. Akcją lei ... 
"'re red . M fra S ielecko . Wosi Ioo.n, 
d)'doo; do odzr>Oloi .. NierowodA<)lch·· 
P ..... ~i będq _ 0"1_... P04-
oIai_R~ 

(ki) 
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SrRONA 4 

Przez parę miesięcy pre­
zenlować będziemy w "Echu 
dnia" miasta Kielecczyzny. 
Mamy zamiar pokazać je ja­
ko ośrodki, w których powo­
jenne XXX-lecie, a zwłaszcza 
lata ostatnie, te najświeższe 
w pamięci, dokonały ważnych 
zmian w życiu społeczno·go­
spodarczym i wyznaczyły ' dość 
wyrażną łinię rozwojową na 
błiską i daleką przyszłość. 

Nie będzie to szczegółowy 
jubileuszowy rachunek sukce­
sów, łecz raczej przypomnie­
nie najważniejszych wydarzeń 
z życia miast i ich mieszkań­
ców oraz próba określenia 
kierunku rozwojowego w na­
stępnych dziesięciołeciach. 
Zaczynamy od Opoczna. lo......- _ 

Opocmo w 1946 ro-ku miało 
nlew~ele ponad 7 tys. m.ie.sz-kań­
ców. I było niejako sypia Jniq 
dla pracown ików przemysłu to­
dzi, Piotrkowa czy Radom ia. 
Wtasny przemysł, o właściwie 
tylko stalre zakłady płytek ce-

Pierwszy zapis historyczny o O­
poczn ie pochodzi l 1284 roku i 
podaje nazwę wsi Opocza. W lO 
lat później mocą przywileju Kazi .. 
mietta Wielkiego. Opoczno stoło 
się miastem, otrzymujqc prawo 
magdeburskie. W XVI wieku, za 
pozwoleniem Zygmunta Augusta. 
zbudowano wodociąg. W 1655 ro­
ku Opoczno zostało niemal do-­
Izczętnie 'zniszczone przez Szwe­
dów. Miasto zeszło do roli osa­
d,. Wyraźniejsze ozywienie gospo-

. darcIe nastqpiło w zasadzie do­
piero pod koniec XIX .iHu, po 
zbudowaniu (1882) linii kolejowej 

" qcżqcej Skari,sko z tochiq i 
przebiegajqcej prz... Opoczno_ .... 
poczqtku XX wiek" zaczął ... 
ronwijać. pnemJ$ł ceramiczny. 

romia.n)"Ch do'Woły proCę nie­
zna.cznernu odsetkoWi Ilfdnotici. 
Pned 10 la.ty zokończono pi_­
szq dużą inwestycję - budOlINę 
trzeciego zakło-du płytek c.o­
mielonym. Kosztem ponad 200 
mln zJ oddono do eksplookJ.c}i 
przoosiębiorsWł<l, w którym zno­
loz.Io procę i za.robełr pooad 
800 osób. Obecnie JCJIrłody te 
przechodzq generalną mo.demi­
lOCję, zmienioją i IInOWOCZe6-
ni<rjq technolog ię swojej , pro­
dukcji, zdecydowanie popmwio­
ją warunki pracy. W . ciqgą o­
stotokh lot. dzięki inw~styc.jom 
tego prŻedsiębi o.rstwa. Opocroo 
powiększy/o 'swoj~ zasoby miesz­
koni owe o 7 bloków, o w No­
_j Górze kolo 20mowo zbu­
dowono dla górniło:ów kOpalni 
głiny - .9 d Olll k ów. 
Rozbudpwoły s i ę i i.nne zokło­

dy pr.odukcyjne. Np. Opoczyń­
sk~ Zo4c/ady. Materiałów Og-n io­
trwo!ydl powiększyły swojq pro­
dukcję czterokrotn ie. W nowej, 
większ~j, przestronn iejszej holi 
produkuje dziś więcej i lep iej 
znona w całym kroju Spółdz i el­
nio Procy Przemysłu ludowego 
I Artystycznego .. Opocznio.nka". 
W roku ubiegłym Opoczno 0-

trzym% lO kład przemysłowv, 
jakiego pozazdrośc ić nam mo­
gą na.jba.rdziej uprzemyslowio.ne 
kł"oje Europy i świata. Ultra(lo­
woaesne Za.klody Przemysłu Weł 
nionego zatrudn iają już okola 

W 1950 roku wartość produkcji 
globolnej przemysłu uspolecznio­
nego w powiecie opoc~,ńslr im wy­
niosła 116 milionów złotych. W 
roku ubiegłym wartoić tej pro­
dukcji pnekroczyła miliard zł~ 
tych. Zo1rudnieńie w tym przemr­
śle wynosilo w 1950 roku 2,6 ty­
sięcy osób. a w roku ubiegłym 
przekrocz,lo 9 Iysięcy ludzi. Naj­
większy zakład produkcyiny w po­
wiecie opoczyńskim "Gerlachłl nO" 
wet w okresie największej prospe­
rity nigd, nie zatrudnia' pned 
wojną więcej nii 1000 osób. Obec· 
nie w fabryce tej pracuje około 
4500 osób. . 

W 1961 roku w Grudzeniu uru­
chomiono kopalnję piasku kwar­
cowego. Obecnie kosiłem prawie 
300 mln z!otych jest ona rozbu­
dowywana. 

Zamek kazimierz()wski w Opooznie. 
1500 osób. W roku bieżącym ność, że w tej JUZ niedale-kiej 
wartość produ.kcji opoczyńsk:!"i przyszłości pows tanie cz,~.fIIy z 
wel·ny wyniesi~ około 1,5 mld ko!ei za~łod p~yte.k cero.m~~ych, 
złotych. W życiu miasta ZPW ktory wI eikosclą pro:d u.kCJ-I prz~,-
mają wiel oro·kle i ' wielostronne wyższy bardzo wyda.jną "trojkę: 
odbici e. Około 1500 OiSÓb każ- Trwają roz~wy na t.e'rn.a.t 00-
dego miesiąca nieile zorabl(l wdowy zakła.do:- ma.ter~oł~ . 0-

nowoczesnych zok~h. To ew- gn i ot~ał~ch I odlewnI ~edl~a. 
tomołycznie wpływa na po pra- BudUje sle bazę przeds'lęblof"-
wę pods-towowych warunków ży- stwa roln iczeg o. W tym roku 
cia. Ale Z'f'W liczą s ię nie tyl- rusza budo-wo. baz.y . PZGS, o 
ko ja.ko rolcłod, który . daje wiel- więc będą pOJe~nl~jsze ma-ga-
ką, nowoczesną pr09ukcję i zyny. dla opoczyns~legc;> ooondlu 
do-brą pracę. ~e także joJco det~lłCZ;nego. ~ędZle S i ę budo-
wo.żoy czyon.nat mia·stotwórczy. wac nowe OS iedle dla 5 tys. 

Chocio.ż ta opoczyń~a "weł­
na" il5m~.je dopiero n i-e<:ały 

• rok. ju<z lbudowała w mi~c~e 
trzy bloki mie.szkałne, ws,polnle 
z . ZPC buduje żłobek, pomaga 
władzom mie;.tim w i.nwe.sły­
cjoch k-ułuałn)"Ch l komunal­
nydt. 

Opoc_ nie było w swojelf 

przeszJo-śc.i mia05t~ zbyt. u.:o­
kliwym, a. mi-es.ztaDCOm me zy­
lo się lu zbyt w,gocInie i lek­
ko. Jeszae · dlił wiele kłopotów 
sprawia ~opołnenie placówek 
ha.ndlowych, sporo domów nale­
żałoby co ryochle.j wyburzyć, po­
trzebno jest obwodnica, moder­
nizacji wymogo s.kKl ulic .. . Na­
wa.rstwiooe przez dz ies i ątki lat 
zaniedballia są systemaotycm ie. 
choć może nie zawsze w galo­
pującym tempie, likwidCYNO.ne. 
Wspomnieć chyba wc.rto, że w 
pierwszych latoch po wojn ie 
caly powiał opoczyńsłi m iał 
tylko 6 lekorzy, 5 felczerów, 6 
polożn)"Ch i 12 p ielęgn ia.rek. 
Baza lokalowo slużby zdrowia 
praktycznie nie istniało. Jeden 
malubIci szpitał i k z 33 lóżkam i 
mieścił się w sta.rym, podłym 
pod wzolędem technicznym bu­
dynku. Obecnie w powiecie 0-

poczyńsk i m pracuje prawie 60 
leka.rzy medycynYr 18 stoma.tolo­
gów i prawie 300 pielęgniarek 
dvplomowo.nych. Kosztem ponad 
55 mln zl-otych zbudo-wooOo no­
woczesny szpital, posia.ckljący 
wszystkie oddziały. 

Powoli poprawia się takie 
bo za loIcol()W(] opoczyńskiego 
ha.ndlu. Wc.rto chyba przy spo­
sobności powiedzieć, że w o­
st<ltnich miesiącach oddano w 
tym mieŚocie do użytku /adny, 
efektowny i duży powiloon oo·n­
dlo-wy. 

Progrc.m mań na ło.la bl·i6-
kie i dale-kie ie--A do~ć bogooty 
i różnorodny. Jest jednak pew: 

rodzlin. W budowie jest między­
zookłodowy dom kułtury. W Ia­
toro naubl'iżSlZ)"Ch przewidzi<ltn<l 
jest gruntowna modemizaojo 
sieci dró-g mie}slctich, łQCUlie z 
budową obwodnicy. 

"rz'" 12 laly na posesji przy 
uJ. PłoIrkowskiej w Opou:nie w 
nasi e wydobywania piasku, 0d­
kryło grobowiec w knłałei. pr. 
stokqła, wykonany I kamieni gra­
nitawydl. Znaleziono w nim kilka 
dobrze zachowanrch urn ceramiez­
... z resztkami spalonych kości 
"dzkich. Obok grobowca znajdo­
wat, się kami_ne groly do Itrza' 
i wiele innych przedmiotów, wyko­
nanych I metalu i kamieni. as-­
pertyza archeologów ..,koI0'a, ze 
grobowiec pochodzi z okresu 3000 
lat przed naszq _. Um, cera­
.. iezne wylconone z kolorowych 
glin i z piękną ornamentacjq d0-
ją dowód, ie jui pned 50 wie­
kami znano tu sztukę wytwarza­
nia wyrobów ceramicznych. 

Nasz wiele dwudziesly podtrzy­
muje i wzbogaca w Opocznie dłu­
gie tradrcje braniy ceramicznej. 

Razem z zoprogramowonq 
rozbudową potencjału przemy-
słowego w Opocznie, c iqgłym 
unowocześn ia.niem struktury te­
go przemysłu, modem izowa(liem 
technologij i poprawą woruo­
ków pro<:y załóg. na·stępować 
będzie systema tyczna poprawo 
worunków życia miesz:końców 
tego rozwijającego s i ę ośrodka 
przemysJow€go. (s) 

Wielkanoc obchodzona jest 
różnie w różnych krajach. 
Najbolratszą jednak tradycją 
lelrUymują się kraje słowiań­
skie, a w szczelrólności Pol­
ska. Większość tych zwycza­
jów pl'Zybrała dzisiaj charak­
ter świecki, łudowy. .Jednym 
z n ich jest wzajemne uderza­
nie się świeżo rozWiniętymi 
Irałązkami wierzbowymi. In­
nym - zwyczaj oblewania wo­
dą. O ; ()bne miejsce należ~ 
ne jcst pisankom, w Polsce 
szczególnie pięknie zdobio­
nym, jak chyba nigdzie na 
świecie. 

Ponadto Wielkanoc j est o­
kazją do wypoczynku, rodzin­
n ych i towarzyskich spotkań, 
okazją d() pieczenia ciast i 
przyrządzania całego zestawu 
świątecznych potraw. 
Przysłowie powiada jednak, 

że co kraj, to obyczaj. Wy­
nika stąd, że nie wszędzie 
Wielkanoc jest obchodzona 
tak jak w Polsce. I dużo w 
tym prawdy. Szukając po­
twierdzenia tego przysłowia 
zapytaliśmy codzoziemców o 

.zwyczaje wielkan()cne panu-
., jące w innyeh krajach. 

I tak np. w Związku Ra­
dzieckim tradycje świąteczne 
związane z Wielka.nocą prze­
trwały niemal wyłącznie na 
wsi, wśród starszego p()kole­
nia. "Dyngus" jest czymś nie 
spotykanym. Nie wysyła s.ię 
również świątecznych kartek 
z życzeniami. Nie ma tcż 

zwyczaju dzielenia sie jaj- . 
kiem, ehoć 'przygotowuje się ' 
pisanki. W piątek lub w so­
botę wielkanocną święci się 
w cerkwi jajka i kulicze. Ku­
licz jest ło bardzo wysoka 
babka drożdżowa w kształcie 
stożka, jeclyny rodsaj świą­
tec:znelro ciasta. Inną śwląte­
eZl1lł potrawą jest tzw. pas­
eha. Robi się ją z twarogu 
i śmietany, dodając orzec:hy, . 
eukierki i inne słodkie sma­
kołyki. Pny.,emina to meco 
polski sernik.. Podaje się bez 
pieczenia, na zimno. 
Swiątec:zna niedzielI!! jest 

dniem spotkań łowarzyskich, 
wizyt rodzinnyeh. które nie 
mają jednak eharakteru przy 
jęcia. Gości częstuje się ku­
liczem i pasc:hą. 

Węlrrzy witają Wielkanoc 
barwnymi kartkami zawiera­
jącymi życzcuia i pisankar:ti. 
Znają zwyczaj "lanelro po­
niedziałku". W tym właśnie 
dniu w domach niezamężnych 
dziewcząt pojawiają się chłop 
ey. Deklamują rodzicom pan­
ny wiersze mówiące o uro­
dzie ich eórek. Są to naj­
eześciej krotochwilne, pro'ste, 
ludowe rymy. Pytają w nicb 
zalotnicy, ezy mogą ' )fol&ć 
wodą dziewczynę. Po otrzy­
maniu zgody rodzIców czy­
nią to, po ezym zostaja za­
proszeni da stołu, na którym 
pojawiaja S!ę ja.jka., szynka 
i potrawa specjalna - pie­
czeń z młode,;o jalrnieeia. Do 
tego oezywiśeie podaje się 
w ino, którelro nic brak w 
żadnym wegierskim domu. 
Brak natomiast świątecznf'';o 
ciasta. Po prostu n ie wypie­
ka się go. 

Co kraj, 

to 

W n iektórych 
ciach, szczególnie We 
niej części kraju. 
przyodziewają się na 
zję w stroje ludowe. 

Z okazji świąt 
Sl\ dzieci. Otrzy 
ty od 

sem 
zuje słodki 
macedonia. Są to 
kostkę banany, 
rynki, jabłka, 
stko to posypane 
i polane koniakitJD. 
Włosi zachow~b 

składania iyCltD 

nych na ozdobnych 
napi!iem: BUON~ 
- dobrych św;ąl 
nych. 

O zwyczajach 
związanych s 
powiedzieli 
stale oraz 
kazji świąt w 
Marianna Grad 
Sarika Bałaga -
Gerhard Maier -
ms SiwanowJcz 
GasŁon Celine -

http://sbc.wbp.kielce.pl



musi stać się 
Nim jednak się­
po cebrzyk wo-

się do rey­
Lipiec, o któ­

aniu tak pisał 
Nobla: 

jeszcze 
jeno -skq­

modrawych 
i barze; 

i jakiś zgoła 
śpiewały roz­

wiater J)f'ze-
że 

ci­
się 

drogi i 
$miechy. 

coraz bai­
gziłli się 

. się międzV 
po sadach. że 

i dOT6s!ych, . 
chłopakom 

wszustkie 

Przewrot-­
z sikawkq od 
zaczajał na 
Balcerków_ 

i jeszcze do 
na pośmie_ 

pisze 
"Le-

ECHO DłtłA 

- Na potrzeby strazy, pa­
nie szanowny, aLe jak nazbie­
rają QUŻO, to i na litra im 
wystarczy" . 

Powróćmy jeszcze na ehwilę 

110 "Chłopów" Reymonta, by 
pczy.patrzeć się zabawom peł_ 

nyeh jeszcze energii najmłod­

IIzych mieszkańców Lipiec. 
jVieczotem, z podwórza 

wywalili się chłopaki z ko­
gutkiem. Wite~ ich _ wiódł, 
wystrojony sieLnie, w butach 
nawet i kaszkiecie Boryno­
wym, srodze na bakieT na­
dzianym, a pobok w kUpie 
szedl Maciuś Kłębów, Gulba­
~iak, Jędrek, K uba . Grzeli z 
krzywą gębą ' syn i drugie. 
Kije mieli w rękach i tor­
beczki pTzez p l ecy, Witek 
zaś tulił pod pachą sknypi­
ce Pietrkowe. 

. Wywiedli się na drogę z 
paradą i najpierw ruszyLi do 
dobrodzieja, bo tak po inne 
roki parobki poczynały. Smi a­
ł.o weszli do ogrodu, przed 
plebanię, ustawili się w 
rząd, wysuwając przed się 
kogutka. Witek zagrał na 
Ilkrzypicy, Gulbasiak jął krę­

_ cić cudakiem i piać, a wszys-
cy, rypiąc kijami i nogami 

"Kolo połud nia przed cha- do wtóru, wraz zaśpiewali 
lupą Malaziuków pojawili się piskliwie: 
goście. HyLi to strażacy tU Przyszliśmy t" po dyngu-
galowych mundurach, jeden sie! 
nawet w błyszczącym jak Zaśpiewamy o Jezusie, 
złoto hełmie. N ie przynieśli z O Jezusi e, o Maryje -
sobą ani hydrantu, ani beczki Dajcie nam co, gospody-
z wodą. Po J)f'ostu ustawili się nie! ... 

. grzecznie opądaL drzwi i za- I długo śpiewali, a coraz 
częli śpiewać jedną z impTo- §mi elej i rozgłomiej, aż wy-
wizowanych na poczekaniu, w szedł dobrodziej i po dzie-

,:z~l~~<?~. iW,. . .. :: :; ......... si,q~.,#ą. {ą~~.· .k~l'~~:.p. -

;tr:III····;;;··:II···::·:~·~·::::·:;~: ,I~I.? ~e: ::·:;~~I· 
........ ................. . U ............. . 
~tttt~}~:~:}fr~:~tttrrt::~:~:~:~:~:~:~tt:~:::~:~:~:::};:::;::::::::;;:::"'::~ 
będąCvch %azwtlczaj apelem 00 chwalił i z łaską ich odpuś­
-dobrego SeTC4 ,,,b ambicji cił. prztlstlłajqc jeszcze przez 
góspodyni: dziewczllnę słodziuśkiego 

"Nasza pani r~no wstała. placka, że huknęli mu śpiew-
kopę jajków obiecała. ką na pod?iękę i do orgMlis-

· a z tej koPll dala czterv. tów pociągnęLi. 
nimalo się TI1.iI pobili Potem zaś już chałupy po-
#ekierkami. toporkami nawiedzali wraz % całą chma-
. Alleluja, -Alleluja". . rą d.zieci rozwrzeszczanych i 

Lodzia w fartuchu wtlniosła tak się cisnących, że musieli 
. kilka jai. ktÓTe ulokowali to obmniać kogutka przed na-
dużęf kobiałce i dziękując porem, gdyż każde piórek 

. skierowali się do Lemieszków. chciało t1lkać kijaszkiem 
- Co ci strażacy robiq % za'f"uchać. 

~bieTanymi jajkami? A z taką paradą się wo-
dzili i tak szumnie, jaże na 

· - Zaniósą ' do spółdzielni, li calą wieś roznosiły się śpie-
uzyskane pieniądze obrócą wani« i przygrywki - skrzypi-
~... cy". 
· - Na popijochę - wn-qcił I i&ok doblecł koaca clrucl, 
żartobliwie Bronislaw. "liłeTael<i" dzień świlłł. Jak ,. 
- - Nie gadałbyś, bo pa" go- dobnie, Ze my mamy 1'4 jen-

tów Uwierzyć - zgromiła go. eH przed ~ (JaS) 

d wieków święto wieI 
kanocne utożsamiane 
są -~e świętem radoś-

CI I wiosny. Radość nie 
zawsze jednak . gośc~ła __ ~ 
polsk4m domu. W' czasie o­
statniej wojny powodów do 
smutku i 'ez było więcej 
niż radości. Hitlerowcy st~ 
sowal1 krwawy terror żmie­
rzający do ' wjniszczenia 
naszego narodu. Oto ga ... ść 
wspomnień z tamtych po­
nurych dni. 

Pierwsze wojenne świę.ta wiel­
konocne obchodzone b~y 24-25 
marca 1940 r. Kro'j był w żo­
łobie. Koto strofo wneŚortiowo 
mocno wstrząsnęło co~ym s.po. 
łeczeńs'1Jwem. Oczekiwo.llśmy jed . 
no.k z wietką nodzieją, że z 
wiosną ruszy wielko ofensywo 
noszych sprzym i erzeńców - Fro.n 
cji . i Anglii . Mówrło się, że 
"słońce wyżej - Sikors.ki bli­
żej". Wier.zyHśmy, m ~mo przy­
gnębien io, że Hitler wkrólice 
podnie no kolono. Trmczo.sem 
komunikaty niemieckie głosiły: 
"No fronci<e zochoollim mięązy 
Mozelą o . losem. Polo<tyńsk i·m 
miejscowa dziołolność ortylerii i 
potroi i wywiodowczych. Som910-
ty niemieckie zotopiły 9 sto.t1ków 
o pojemności 42 tys. too". W 
innym miejscu hitlerowskich go­
cłzionówe« informowono o ustQpie 
ntu Dolodieł-<I i tworzenkJ na­
wego rządu froncuskiego p1"zez 
Poulo Reynooda. 

A na Kielecczyźnieł Po srog iej 
zUnie rzeki wystąpiły z brz·egów 
zolewo,jąc drogi, uywojqc mo-
9ty. · liczbo bel/robotnych w sa­
m)'Cn Kielooch sięgoło, według 
niemi-ecłc:ich źródeł - 14 tys. 0-

sób. A ile było nie zorejestro­
wa.n.,.oo, zmu.szonych ukrywać się 
przed represja.mił 

W Nowym Jorku demo.nwo­
cjo przyjoźni niemiecko-<Jmery­
kofisltiej. WIochy obch<XizHy 21 
ro«nicę fonystowskiego uwoju. 

W Radomiu ulc:ozolo się ogło_ 
szenie o sprzedaży od 21 mOf()O 
po 150 gromów mięso lub prze.. 
tworów mięsnych no osobę. O­
głoszenie podpi-soł SkKłtłloupt­
mon-Schnittgebel - SA Grup­
penfuh rer. 
. W lasach konecko-przrsuskich 

przebywcMi iiołnierie mjr l-łubo«J.. 
T rwoIo oblowo . no ten pierwszy 
oddz i~ po-rtyzonoki, któro skoń­
czyło się śmien:ią dowódcy 30 
kwietnia 1940 r. w pobłiżu A­
nie/ino. 

Wielkanoc "., r. przypodło 
no 13-14 kwie1nio. Co no fl'O<1-
cieł • .zogrzeb zojęty przez woj­
sko ni-emi-eckie. Slowocjo Zryw<J 

stownki dypłomotycz.ne z Jugo­
słowią. OoIsze postępy ofensy­
wy niemieckiej w Jugoslow" i 
Grecji. Nołooty no ob/eókty zbro­
je.mowe w Anglii. 

STlONA. 

\ 

~ 

W Radomiu, w kinie ,.Ad1"ia' 
wyświetlono film pl "To. którel 
prognq.ł". 52-letni kolejOiJ"z po­
palnił somobój:.1Nvo. W okolioocti 
Mielco i Sondomierzo dziołoJ. 
ność ..Jędrusiów", 

5-6 kwietnia '942 r. kołein6 
przygnębioją.ce święto okupocyj. 
ne. W kro'ju wz·rost terororu. No 
fron<:ie wschodllim k~ WICłł. 
ki z nociero-iqcym; oord<!m; ~ 
tlerowskimi. D)'I"ekcjo ' Os~ 
wprowo<:łziła dalsze ogro.ni.czenio 
w przejozd<!ch kolejowych dla 
nie·Niemców. Zodem.nienie o­
bowiqzu}e od godziny 20.30 d~ 
5.15. Trudnoki z aprowizocjq." 
Niejarko 5u.ro Kuperberg opuś­
ciło getto bez przepu.stld, zo co 
sko·zono zost<lło no ko·rę śmter­
oi. Brok sz.umnych ·kOl1'MJOt-' 
kotów wojennych, którymi tole 
szofow% hitlerowsko pro-pogon 
do. Niemcy ponoszą dotkHw. 
s~roty no Wschodzie. 

W Ostrowcu członkOfNi.e m­
chu oporu do pieca moorte.now­
skiego wrzucj./i lodu.nek broty4u.; 
Przerwo w wytopoch stali tfwo­
ło k i lkonGŚc ie dni. 

25-26 kwietnia '943 r. Dłca 
pol!lkokh jeńców wojellnych spo­
łeczeńsłlwo Kielecczyzny wydo.ło 
11.240 poczelc wielkonoonyd\. 
Przymusowy wen>tlnek polskicla 
robotników no wyjozd do pr~ 
cy w Kijowie, do noprowy 50-

mochodów wojskowych. We wsi 
Slodczo kolo Wolbromio porty.: 
l<M1ci zoo.1i policjontJa . No Sltf"().J 

nach godzinówek brok koml.lfll-· 
kotów O niemieckich s.ukc~ 
no froncie wschoooi<m. W Me­
dzie/ę, 21 morco 1943 r.. MI 
znak żoloby, po klęskoch w Zw. 
Rodzieckim, odwołoono imprezy 
rozryWkowe, o ki·no nie wyświet.­
lały fiłmów. Hasło dnio obowiq­
zujące Pofo.ków: tylko świn" 
siedzq w k~n i e . Hi,tIer chwalil 
się ,.w~ otlontyckr.m" wr.n'ie­
sron)!l1l pnzez d.- T od1xJ.. 

TO'(O~r.7.ł!NJłI: NA STJIt. fL.-T 

• 
OIlłmowy 

dobroczyń 

Niesn_y 'dobrocsyńca 011 .. 
rewał dla uniwel'Bytetu Im. 
RooseveUa 100 tys. doluów. 
pod warunkiem, ie du tea 
pozosłanie całkowicie anoal­
mowY_ Suma ła spadła na 
uczelnię. jak przysłowie.,. 
dal' niebios. Sześciuset st_­
dentów II lIa~anicy, słudłuM­
eych tam aktualnie, snajd_je 
aię w bardso trudnych wa­
runkach materialnych, łołeł 
pomoc w \ postaci dotacji od­
powiedniCh sum wllclędn" 
stypendiów dla najbarcIsIej 
potrzebujących umożllwł .... 
dzieży kontTnuac nauki. 

Sadyk -Pasza ~ ostatnich chwilach Adama 
S

zczegóły zgonu Adama Mickiewicza (zmarł 26 listo­
pada 1855 r. w Konstantynopolu) nie były szerzej zna­
ne. Swładkiem śmierci poety mial być jego bliski w 

owym czasie towarzysz - MłcłJał Czajkowski, Polak, któ­
ry przyjął islam i spędził wśród Turków znaczną część 
swego życia, jako Mehmed Sadyk-Pasza. Czajkowski, w 
książce "Moje wspomnienia o wojnie 18501 roku" (wyda­
nej w Polsce przed kilku laty z rękopisu) opisuje m.in. 
ostatnie chwile życia Mickiewicza. Obraz skreŚlony jego 
piórem odbiega znacznie od dość powszechnych wyobra­
:Zeń na ten temat i .. odbrązawia" postać wielkiego poety. 
podkreślając. w zamian jego swoistą, kresową fantazję. 

Sadyk-Pasza pisze m.in.: ,Cholera grasowała w Kon­
stantynopolu, a Adam MickietriCl: czuł się nie bardzo do­
brze. Kozak Służalski na lekarstwo sporządził mu kacz­
kę duszoną faszerowaną kwaszoną kapustą (l). Potrawę -
jak mówił - kozacką...... . 

Mickiewicz - jeśli wierzyć słowom Sadyka-Paszy - zu­
pełnie zlekceważył dręczące go dOlegliwości. gdyż dalszych 

żołnierskich przysmaków miał mu dostarczyć inny przy .... 
jazny człek - Horenstein z Machnówki. huzar z formo­
wanego za sprawą poety legionu izrael kiego. Przyniósł en . 
mianowicie Mickiewiczowi na ową ucztę pierożki berd y­
czowskie i miód chodorkowski. 

"Po biesiadzie - pisze dalej Sadyk-Pasza - nastąpił ' 
piorunujący atak cholery. Mickiewicz, wijąc się z bólów, 
zdobywa się jeszcze na wydanie rozkazów swym podko­
mendnym: Bednarczykowi. Horensteinowi i Służalskiemu. 
któremu wypowiada jeszcze swą ostatnią wolę. Przybyły 
lekarz St. DJ'ozdowski, współrodak Adama z Litwy, wyróż­
niający się sercem i poświęceniem, wielkiem\J naszemu mi­
strzewi nic już poradzić nie mógł". Sadyk-Pasza dodaje 
jeszcze słowa. które Mickiewicz miał ponoć wyrzec do 
Służalskiego: ,.Powiedz atamanowi. że kończę jak Kozak. 
Moja dusza nie ulatuje. ale wyrywa się z ciala ..... 

KAZIMIERZ HOFFMAN 

http://sbc.wbp.kielce.pl
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Tradycją się stało, że w cza 

Re iwiąt dobrze się jada i 
JesZG&e lepiej Wypoczywa. 
Jedno i drugie trzeba czynić 
umiejętnie i z umiarem. Bar­
dzo dobry jest Wypoczynek 
czynny, ale także można wy­
poczywać przy ciekawej lektu 
rze. Namiastkę tejże proponu­
ję stałym czytelnikom w dzi­
aiejszym. świątecznym kąciku. 
R~cz o kuchni przyszłości. 

Warto wiedzieć, zapamiętać 

Kiedy w rolru 1722 holen­
derski admirał Roggeveen 
wylą;dował wraz ze swoją 
załogą na niewielkiej, poło­
żonej 3800 kHometrów od 
kontynentu południowoame­

rykańskiego, wyspie, zastał 
ją tętniącą życiem, pokrytą 
w większej cZęŚ<!i bu.jnym 
podzwrotnikowym lasem, peł­
nym rozmaitej zwierzyny. O 
mieszkańcach wyspy tak pi­
sał w swoich pamiętnikach: 
"Są to ludzie roś1i, ' gibcy. 

K • 

• • zle I .. T l2ecie już 
ne spędzamy w 
wojny, któro 
tego czy innego 
przyszłe obl icze całej 
Ictio wj~. może nowet 

W różnych częściach nasze­
~o globu uczeni pracują nad 
potrawami przyszłości. Kto 
wie czy za lat kilkanaście na 
naszycb stołach w wielkanoc­
De prze~ołudnie nie pojawi 
się sztuczne mięso. W Holan­
dii już od pewnego czasu 
sprzedawany jest produkt 
swany .,sztucznym mięsem". 
Występuje on w dwóch sma­
kach - szynki i bekonu. Głów 
Dym składnikiem tego produk 
łu jest odpowiednio spreparo­
wana mąka sojowa. Holen­
drzy zapowiedzieli także wy­
roby o smakach wieprzowiny, 
wołowiny i kurcząt! 

zad'ZJwiająco zręczni, praco... 
wici. Barwa ich skóry przy­
pomina mied,ziany kocioł. Są 
pogodni i gościnni. Na powi­
tanie wódz przysłał nam za­
pas żywności wystarczający 
na ki.lika dni zaś kOobiety przy­
witały nas rytuaLnym tań­
cem", 

. K amienne posągi na Wyspach Wielkanocnych. 

9.-10. IV. 1944 f. -

pełn.o nadziei no 
Hitlera. Front 

Największe francuskie fabry 
ki chleba produkują już chleb 
paczkowany z gwarancją świe 
iości do 60 dnl Do pakowa­
Dla używa się woreczków 
aseptycznych z folii. Chleb po 
JUUlto przechodzi przez specjal 
DY tunel sterylny i jest odpo­
wiednio ochładzany. 

Od wielu lat uczeni przepro 
~zaJą próby nad otrzyma­
alem białJta jadalnego z ropy 
Danowej. Ostatnio sprawa ta 
przyeichła, ale :& kolei dr 
CaIlihan z uniwersytetu w 
Lui:&janie dOkonuje prób z 
otrzymaniem białka z różnych 
odpadków: starych gazet. 
chwastów, mebli i celulozy. 
Uczony stwierdza, że ,jego 
bi~lko" będzie w przyszłości 
akułecRlie konkurować z soją. 
Być moie. Tymczasem jed­

uak konsumujemy smakowitą 
wieprzową szyneczkę, za.gry­
uJąe chrzanem. A po świą­
tecznej uczcie pamiętajmy o 
spacerze lub puynajmniej o 
I"imnastyce, którą najlepiej 
wykonuje się we dwoje, tak 
~ na zdjęciu. 

LUDWIK 

Niestety, to był początek 
końca. Wojlny, choroby i głód 
poczęły od tej pory przerze­
mać lurlnośc wyspy w za­
straszającym tempie. Dz~ś 
mieszka tu zaledwie sześćset 
OIlób, a jeszcze przed trzema 
laty było ich tysiąc. 

• * • 
Wyspa Wielkanocna nazy­

wana jest przez tubylców 
m.in. krańcem ziemi. I rze­
czywiście, wyspa ta, a właś­
dwie wyspy (Rapa-Nui two­
rzy wraz z licznymi skalis­
tymi wysepkami Wyspy Wiel­
kanocne) należą do najsa,mot­
niejszych wysp świata. 182 
kilometry mało urodzajnej 
ziemi nie mogą dać dosta­
tecznego UJtrzymania nawet 
małej garstce mieszkańców 
trudniących się prymityw­
nym rolnictwem, hodowlą- o-

XRG 
zamiast 

rentgena 
Ciało luch.kie ston.ie się bardziej 

przejr:zys.te. o pocjenoi narażeni n.a 
mniejs.zq dCJWkę promieniowania cizię· 
ki !>OWemu l>rzqdze<>iu XRG (Xon ics 
Rodtogrophy) opracowanemu w u,...i­
wersytetach południowej Ka.Ii'O<'I>i~ i 
Filodelfi.. Zomiost dot)'Chc.zo.sowej 
teohn.r-«i zdjęć ren-tge;l')()W'skich z,n,oc:z­
nie do-kło<łi\oiejszy obraz kbści, m ięś .. 
n i. a nawet nO""'...zyń krwi'Of1lOśnych, pę­
cherzyków plucnych - uZY$kuje .;ę 
dzięlci kobinie oiśn;.er.tomej . przez 
którq przechodzące promienie X prze­
ksrto/cojq s.'ę w elekU'OflY gromadz-,>­
ne no toimie f i,lmowej. Wywoływo­
ni-e takiego filmu jest znOrCzn.:a prost· 
s.ze i szybsze n.i ż dotqd stOSCJoW<Vl.e 
metocty. 

. Podziemne miasto win 
Nazywa się Budafoek. 

Trzysta lat temu mieściły się 
tu kamieniołomy, obecnie­
jest to właściwie wielkie. 
podziemne miasto przezna­
ezone w całości na przecho­
wywanie i leżakowanie win. 
Ma 24 km podziemnych ko­
rytarzy pod w,arstwą skały i 
ziemi grubości od 16 do 38 
metrów. W drewnianych 
l ńńzkach i cysternach prze­
Cl- _ . ''! się tu pół miliona 
hektoL _ '71 wina naraz. D0-
tychczas u . :""Iano do tegQl 

elu wyłącznic ~p.czek z dę­
• a ~ - najwięk-

sza w Budafoek - zwana 
"beczką Pacellego" (ówczesny 
kardynał, a późniejszy papież 
celebrował mszę przy tej 
właśnie . beczce, błogosławiąc· 
zawarte w niej wino) mieści 
53 tysiące litrów tego ,.płynu 
bogów". Obecnie buduje się tu 
coraz więcej zbiorników be­
tonowych, które następni •. ' 
wykłada się szkłem. Tu rów­
nież nowoczesne maszyny 
francuskie butelkują systp­
mem taśmowym różne "bour­
glID d aci " i "egri bikavery" 
które następnie trafiają i na 
nuze &ioly, • 

wiec i rybołówstwem. Ostat­
nio tubylcy zaczęli czerpać 
ko.rzYŚCi z rozwijającej się ' 
turystyki, tym bac<illie~ że 
Wyspy Wielkanocne roo.sła­
wili oczeni, nazywając je 
wyspami pełnymi tajemnic. 
Stojące tu od wieków posą­
gi - monoli·ty o WysOkości 
do dziesięciu metrów, wyku­
te z jednej skały, przyciąga­
ją wielu c·iekaW6kJich. Bo i 
jest co pod'ZJwiać. jest nad 
czym rozmyślać - jak przy 
pomocy prymi.tywnych na­
rzędz·i zdołano wyrzeżbić tak 
monumentalne pomniki, jak 
zdołano przetransporw.wać z 
kamieniołomów tak wielkie 
skały. kto wi"eszcie i po co 
lli>tawił ponad sZ€śćs~t ta­
kkh kol06ÓW' 

Zagadek na Wyspach W.iel­
kanocnych jest więcej. Choć­
by drewniane tabliezki z nie 
odczytanym d'O drziś pismem, 

Głowa kolosa z Wysp 
Wielkanocnych 

'Rekordowa 
studentka 

51 semestr rozpoczyna 
pewna studentka w HeidC!l­
bergu .(N,PrF), bi)ąc w ten spo­
sób nowy rekord świa.ta. Po­
przedni należał do adeptki 
medycyny z lat osiemdzlesią­
tych ubiegłego stulecia, która 
przestudiowała 26 semestrów 
medycyny bez zlożenia jed­
Jleeo nawet egzaminu. 

CAF-Arch. 

albo tajemnicze ru.iny staro... 
ży.mych kamiennych osiedli. 
Jaka tu kwitła cywilizacja? 
Kto ją .stworzył? 

• * • 
W XVIII i XIX wieku 

wyspy naleiały najpIerW do 
His·z.paoid, a następnie do 
Francji. Od rolru 1888 są 
własnością Chile, ale tylk{) 
formalni~, bowiem i na ten 
zapomniany sklrawe-k Ziemi 
zwrócili ' UlWagę amerykańscy 
stra4:00.zy, zakładając tu po­
tęilne bazy· wojenne. 

bl~żej gronie Po.Js.ló . 
ror, mosowe egzeokocje 

Elektr y 
medyc • 

I 
E1_trocfr llMieszClon. • 

II. ki .. ......" zochowani ... 
rlęcia poprzez 
rodi.. E"pery_t. 
...... 0 dr Delgctdo 
Jowani. • iwiecie 
drone są badania 
.Iełrtrod • mózgu 
kłoci • w,padku .&.'"fti''''''''' 
...... ęilepsJi 

Pierwsze wykenanie 
Pendereckiego w lĄe 
W stolicy Meksyku odbyło się 

pierwsze wykonanie w tym kra­
ju "Pasji" Krzysztofa Penderec­
kiego. Orkiestrą dyrygował Jerzy 
Katlewicz. W partii solowej WY­
stąpił Andrzej Hiolski. Na kon­
cercie obecny był kompozytor. 

Wykonanie "Pasji" stało się 
wydarzeniem kulturalnym VI' 

Do Warmontowic, niewielkiej 
wsi, liczącej czterdzieści zagród 
droga łatwa - autostradą z 
W.rocławia do Legnicy, a potem 
parokilometrowy "skok w bok" 
wyboistą, lokalną szosą. Gospo­
dyni Klubu "Ruchu" pokazała 
ksiegę pamiątkową swej placów 
ki: 

- O, tu, pro.>zę pana, wpisał się 
Juliusz Sienkiewicz, wnuk sław 
nego pis3.rza. Miał u nas prelek 
cję na temat życia i twórczości 
swego dziadka. I bardzo jest do 
niego podObny, prawie jak ży­
wa fotografia! 

Wnuk autora "Trylogii" zawi­
bł dlatego do WarmonLowic że 
o~ kilku miesięcy rozpoczęł~ w 
nIch działalność Wszecbnica 
Sienkiewiczowska. Patr~nuj!\ jej 
Dolnośląskie Towarzystwo Spo­
łecznll - Kulturalnej i Legnicki 
Dom Kultury. Związki małej 
dOlnOŚląskiej wioski z wielkim 
!>isarzem są równie pasjonujq.('e 
) barwne, jak karty "Trylogii". 

Powrót marnotrawnego 
Na PodJasiu od wieków za­

mies~kuje ród Olszewskich. Ich 
gniazdem rodJ:innym jest Wles 
Olszewo. Jeden z prZOdków rO­
du wywedrował daleko na za­
chód - na ziemie nad Odrą. Sląs­
ki ctdłam 01szew!lkich ule~ał cOt"az 
s'ł!liejszym WDłvwom germalliza 
cYJnym. W XIX wieku Allred 

Meksyku i odbiło się 
echeln w prasie, radiu . 
zji. K. Penderecki 
nych wywiadów 
meksykańskim. 
Konserwatorium 
kanie polskiego 
przedstawicielami 
środowiska muzycznegn 

Olszewski, 
legnickicb wiosek, 
swym nazwiskiem 
.. von" i po pols!w 
bardzo słabo. ~nM'"""'-' 
wającą sla.wę w 
logię" przeczytał 
ruu na język 

I wówczas, 
obudziła sie w 

: 

@) Syst_yoazne bocłon.io a.ricty<::z­
nej strefy p rzybrzei.nej Azji r<>zpoczę­
to dopi......, w pi.etwszych lalach XIX 
w>eku. Szczególne l>Oslu9i n<l polu 
~-odkrywczym w tym ookre6ie 
miał kpt. Ferdynond P. Wrongel 
(odkrywco m.in. wyspy "" Morzu 
Wschodrti<>syberyjskim nozwoneJ jego 
;""enoiem) oroz w lotach 1821-24. 
RoOor P. lilttke (bodac,z Nowe-j Zie­
mi). 

? • 
@) Dllioł<J.j qc.e _ FronojJ Tewa-

r.zy.stwo W<lJlci z Nieprzyzwooitościq 
pr<>WCIdZli ok.cję o odpowie.ón-ie u-
branie dla zwierzqt, zakrywojqce 
.. I')iepr.zyzwoi te" mi.ejSGO psów, k&-
tów, kooi, byków, o nowet małp w 
ogrodach zoologicznych. 

@ Pobożn.y muzułmon~ wi.nien pięć 
r<:ny bić pokłony w Ir<>k.cie modłów. 
Klęka przy tym zwykle "" wscho<I­
ni,", n ieduiym kobi«ou. zwroca,jqc 
.,;ę w stronę Meklci. Podróżujqc wozi 
ze sobą ów n i",duży modlitewny dy­
wo"ik. D)'Wo.nf Oc.zywiści", pers.ki ... 
Bl iski Wschód słynął od wieków z 
w)'OO'bu wsponi'Oł)'Ch d)'W<JOÓW. W, 
istooie ruczy mruowym do.sl<rwcq 
dywC>nÓW mod~i_ych I inr»OCh $Q 
d!o wielu krojów m .. :oułmońołoich kra· 
je Europy śr.odkowej. 

odłowy fok 
I 
myŚliwym, przy czym niejedno­
krotnie ofiarą padają zwier~ta 
dorosłe, które w obronie swych 
małych stają się bardzo agre-
sywne. . 

Organizatorzy polowań, w od­
powiedzi na interpelacje z kraju 
i zagranicy, odpowiadają, że po­
lowania na foki objęte są legal 
ną ustawą prawną, która nie 
dotyczy jedynie fok białych, 
znajdujących się pod ochll"G­
ną. Główne miejsce poło­
wań znajduje się na ob­
szarach Nowej Ziemi, na któ­
rej Norwegowie i Kanadyjczycy 
podzielili się odłowem 135 tys. 
fok. Niezależnie od tego my­
śliwi z wybrzeży kanadyjskich 
mają prawo ubicia dodatkowych 
30 tys. tycb zwierząt. Drugi pod 
względem wielkości obszar ło­
wów znajdUje się pomiędzy 
Grenlandią i wyspami Mayen, 
na którym sami tylko Norwego­
wie wybijają około 45 tys. fok 
rocznie. I wreszcie trzecie łowis 
ko, ograniczone wyspami Mayen 
i Nową Ziemią, przeznaczone 
jest do odłowów 14 tys. fok. 

Do przerobu nadaje się wyłącz 
nie cenna skóra oraz tłuszcz fo­
czy, mięso natooniast . odrzuca 
się jako produkt bezużyteczny. 
Wyprawom towarzyszy komisja, 
złożona z oficjalnych przedsta­
,:"icieli orawa, której zadanie m 
lest nadzór nad przestrzeganiem 
przepisów, którym podlegają od­
łowy. 

Zasugerował jedynie, aby wdo­
Wa - wykazując szacunek dla 
ostatniej woli zmarłego męza -
ZłOŻYła niewielki depozyt na 
jedną z pOlskich organizacji 
OŚwiatowych. Depozyt ten otrzy­
mał Uniwersytd LudowY w 
Odolanowie. 

/ 

o testamentu 
Warmontowice 

Sienkiewiczowskie 
W Warmontowicach _ w daw 

n!~ majątku Olszewskicb, mieś­
kI SIl? obee~e baza opasowa za-
ładow mu:snyeh w Legnicy! 
~awne dzieje przypomina była 
Siedziba rodu - okazały pałac 
~e smukłą wieżą. Barokowa bu­
X;w;.a została wzniesiona w 
ot w. jako dwór obronny, 
n.oczony głeboką fosą, nastep­
~e przeSz la gruntowną przebu-

we w XVIII stuleciu.' 

W CYWILU 

Powiedzcie obywatelu 
Kowalski, czym wy ;esteście 
w cywilu? 

- W cywilu UJ ja jestem pa 
nem Kowa/.skim. 

L. Adamczyk 
Lemierze 

SWOJ DO SWEGO 

Tatusiu, wujek do ?las 
idzie! 

- A po cóż go tu diabli 
niosą? 

- On niesie ;a·kq§ dużą 
paczkę· 

- O, jak to swój do swo­
jego ciągnie. 

z. Sze-zodry 
Pionki 

W SZKOLE 

- Jasiu dlaczego płaczesz.? 
- Bo Marek zabił komara 
- I żal ci go? 
- Nie, on zabił komara 

młotkiem na mojej głowie. 
G. S. K_OI'Da 

PYTANIE 

Z ilu zawodników skłGda 
li( drużyna pilkanka? 

- Przed, ezy po meczu? 
T. Białek 

8&vaohewiee 

lIOf!1fI0lV A 

-T4tO, gd_ la '" "'"0-
dzUem? 

~ W Warszawie. 

- A ty? 
-W Poznaniu. 
- A mamusia? 
- W Kielcach. 
- To naprawdę mieliśmy 

szczęście, żeśmy się tak razem 
zeszli. 

G. Stępień 
Kleezanów 

. STARZY ZNAJOMI 

- Powiem ci w sekrecie, że 
ta brunetka to moja żona, a 
blondynka to moja najlepsza 
przyjació~ka. 

- A u mnie jest zupe~nie 
odwrotnie. 

H. Wenecka 
StarlltChowice 

Nagrodę na najlepszą, na­
szym zdaniem, anegdotę o­
trzymuje w tym tygodniu p . 
GENOWEFASTĘPIEN. 

Najlepiej 
ubrany 
szef państwa 

W wyniku konkursu zorga­
nizowanego przez amerykań­
ską Fashion Foundation, szach 
Iranu, Reza Pahlavi ogłoszo­
ny został najlepiej ubranym 
szefem państwa. Poza tym na 
liście najlepiej ubranych mę­
żczyzn, znajdują się m.in. 
Henry Ford, John V. Lindsay 
- burmistrz N. Jorku oraz 
aktorzy Henry Fonda i Ro­
bert Redford. 

Rewelacyjny filtr 
chroni zdrowie palaczy 

Na czechosłowackim rynku 
ukazały sie w sprzedaży nowe 
papierosy pod nazwą CS-filtr. 
Stanowią one swego rodzaju re­
welację z uwagi na nowy spe­
cjalny, antynikotynowy filtr. 

Pracownicy laboratorium In­
stytutu Chemii Organicznej Bio­
chemii CAN jeszcze w 1969 ro­
k-u rozpoczęli pracę nad poszuki 
waniem filtru, który zatrzymy­
wałby mal;:symalną ilość szkodli 
wych cząstek nikotyny. ~ Rezul­
tatem tych badań i poszukiwań 
byłO uzyskanie substancji z roz-

Oprowadzając mnie po cen­
nYm zabytku architektury oraz 
rOZległym, blisko dwudziestohek 
tarowym parł.u, kierownik bazy, 
Jerzy DąbrOWSki powiedział: 

- Przez ten testament nasza 
wiosIm czuje się związana z 
Sienkiewiczem, sam byłem w 
Oblęgorku. Myślę, że po wyre­
montowaniu pałacu będzie moz­
na w jednej z sal urządzić wy­
stawę upalI!iętniającą cale wYda 
rzenie. Aktywna pracę rozwinę­
ła nasza Wszechnica Sienkiewi­
czowska. Naszą osadę odwiedzali 
wnukowie Alfreda Olszewskiego. 
jeden jest inżynierem, drugi lot 
n ikicm. Mieszkają w NRF. Do 
Niemiec w yjecbali w 1945 r. 
Uciekając wraz z matką przed 
działaniami wojennymi. Młodszy 
mówi na tyle po polsku, że moż 
na się z nim porozumieć starszy 
bardzo interesował się możIiwoś 
cią uzyskania dokumentów, któ­
re potwierdzałyby jego hra­
biowskie pochodzenie. To w 
kra,in ka.n; " ~l;'\t:vcznvrn poP' 
ma jesZ(Yl;e duże znaczenie. " 

Bardzo ni rcodzienna historia. 
Pełne materiały o n:ej rhce 
pn;edsb.wić w 'książce wrocław­
ski dziennikarz, Zygmunt Antko 
wiak, li. władze wojewódzkie Dol 
nego Sląska wystąpiły do Urzę­
du Rady Ministrów o przemiano 
wanie wsi na: Warmontowice 
S i e n k i e w i c z o w s k i e. 

BRUNO BROZYNIAK 

puszczonego szkła wodnego i 
mikroskopijnych cząsteczek ak­
tywnego węgla, którym nasycono 
filtr papierosowy. Zatrzymuje 
on 'dużą ilość nikotyny. Wyna­
lazek został już opatentowany, 
a dwie fabryki papieru: Sztieti 
i karkonoska Svoboda podjęły 
produkcję tych specjalnych fil­
trów. 

Nowy czechosłowacki filtr o 
wysokich walorach zdrowotnych 
wzbudził już zainteresowanie na 
świecie. Liceącję na jego pro· 
dukcję zakupiono już VI NRD. a 
obecnie trwają rozmowy z pro­
ducentami wyrobów tytonio­
wych Austrii, a także Indii i 
Meksyku. Czechosłowaccy nau­
kowcy i chemicy, lekarze itp., a 
także przedstawiCiele przemysłu 
liczą na to, że nowy filtr w po­
ważnym stopniu przyczyni się do 
ochrony zdrowia palących papic 
rosy obywatęli. Mimo prowadzo­
n e j na szeroką skalę propagan­
dy antynikotynowej i tu bo­
wiem wzrasta stale spożycie ty­
toniu. 

arma 
• Z... papl ru 

Grupa badaczy z uniwersytetu 
w Luizjanie podała wyniki 
swych poszukiwań, Objętych 
6-leLnim programem naukowym, 
którego celem była laboratoryj­
na przeróbka papieru na pokarm 
dla zwierząt. W toku procesu, 
który polega m.in. na n iszczeniu 
włókien celulozy przez bakte ri :! 
zwane cellulomonami, :powstaje 
syntetyczna, pozbawiona smak4 
substancja o dużej zawartości 
protzin, którą będzie można uzu 
pełniać karmę dla zwierząt, za­
m iast używanego d,> tego ce lu 
mi.ęsa ryb oraz produktów roI· 
nych. 

Z teki Alfreda 

Hitchcocka 
9 

- No, właściwie nie nap!sałem testa­
mentu, bo przecież n ic nie posiadam nie 
mam spadkobierców. Więc napisałem co­
ko~wiek co mi przyszło na myśl i powie­
dZIałem do adwokata: "Oto jest mój te­
s.tamen~". ~le to był list, w którym chwa­
lIłem. SIę, ze zarabiasz więcej pieniędzy 
od Ojca Frankiego, że jesteś wielkiV'i czło­
wiekiem, że nawet twoje zdjęcie wisi w 
prezydium policji. 

Twarz Matta poczerwieniała od ~iewu. 

-:- Ale nie musisz się nic martwić, ta­
tuSIU - dorzucił pośpieSlZnie Jamie.­
Adwokat tego nie czytał. Nie pozwoliłem 
mI!, chciałem aby wierzył, że to praw­
dZIWy .te~m~nt. Zalakował więc list w 
koperCIe I złozył go w sejfie. I nie otwo­
rzy go, jeśli .. nie umrę, a lbo coś złego się • 
ze ~nną stanIe. Oczywiście nie umrę ta-
tuSIU. ' 

Matt dOSkoczył do niego. 

- Łżesz, ty mały dran·iu! W~y~O to 
wymyśliłeś. Na poczekaniu. 

Jamie milczał, Matt trzymał go za kla­
py kurtki. 

- Jak się nazywa teon adwokat? 
pytał Matt. 

10 

za-

.- Nie prun~ę~am. ł!a~et nie mogę so­
bie przypomauec, gdZIe Jest jego b iuro. 

Ojdec uniósł pięść. Jamie pobladł, ale 
nie przymknął powieki. 

- To nie pomoże , tatusiu, abym sobie 
przypomniał. Po prostu nie mogę sobie 
przypomnieć. Nawet, jeśli mnie zabijesz. 

Matt zaskoczony patrzył na syna. Powo­
li rozwierał ściskającą dłoń. Jamie Wy­
gładził kurt.kę i uśmiechnął się cieńko. 
Jego głos był dchy, ale zabrzmiał JaK 
syk: 

Natychmiast przestaniesz wydawać 
pieniądze na zakłady' konne - zagroził 
- i przestaniesz pić. Natychmiast, teraz. 
Kupimy nowe meble. 

- Jeszcze jed'no - przypomniał sobie. 
- Potrzebna mi nowa kurtk.a. - Jego 
oCZY ' gorzały. - Przecież kupisz mi no­
wą kurtkę, tato, prawda? 

KONIEC 

Tłum.: J. NOGAJ 

Po wręcz €.niu w w:ęzienlu sw"m _ _ 
remu przyj a-ciel owi M cCabe p aczki św :ą ­
teczne j. Darryl Fans'Jaw Leaf bardziej 
niż kiooyko·lw~ek przekonany był, że jC'6 t 
c·n pełnym sukcesów drani'!'rI'. Są bo­
wiem d·ran ie - szczęściarze. a za taki e ­
llO się Fanshaw uważał i takie typy jak 
Sam M cCG'.be, którzy nie mają ani sukce­
s ów, ani tei: sz>częśc:ie im nie d opisUJje 
są pf<: he·wcami. Sam liczył sobie sześć~ 
di!:i esiąt lat i p onad dwad'Zieścia lat spę­
dlZi ł w więzieniu. J ego zarohck przec :ęt ­
ny był m.n.iejs.zy od zarobku nie\vykwa­
lifi k·cwa.nego roho1n:lka. mcie troochę wyż­
szy cd wę::l.rCYW;o.ogo tram;.>a, pra<:ują<:eogo 
tu i ów<:l2.;~. 

(Dalny CHtIl w ~ym nWDerze) 
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• losenny 
on urs 

./ 

(nie tylko 
dła kierowców) 

Państwowy Zakład Ubezpie­
czeó, Woj~wódzki Społeczny 
Komitet Akcji "Stop! Dziecko 
na drodze!" oraz redakcja 
"Echa" zapraszają do wio­
sennego konkursu, który jest 
przeznaczony nie tylko dla 
kierowców. 

Zadanie konkursowe polega 
na wskazaniu co najmniej 
trzech błędnych sytuacji na 
drodze zarejestrowanych przez 
rysownika. Dla ułatwienia 
dodaj emy, że je,st t:)"ch błę­
dów znacznie więcej niż trzy. 
Ponadto z sylab napisanych 
tłustym drukiem należy uło­
żyć hasło konkursowe, które 
łącznie z odnotowanymi błę­
d a..."ll i prosimy nadsyłać na 
kartach pocztowych (wyłącz­
nie) pod adresem redakcja 
"ecba dnia", Kielce, Pl. Ob­
rońców Stalingradu 2, nr ko­
dowy 25-367. 

Uwaga! Sylaby skladajlłce 
się na całość basła naleiy 
wydać I nakleić na kankę 
pocztową. ' 

Termin nadsyłania rozwią­
zań upływa 27 kwietnia br. 
(decyduje data stempla POCz­
towego). 

Na uczestników konkoUl'su 
czekają liczne cenne nagrody. 

• 2 aparaty fotograficzne, 
• 2 zegarki (damski i rnę_' 

ski) , 
• odkurzacz, 
• golarka elektryczna, 
• i wiele innych. 
Uwaga!' Hasło składa się z 

pięciu wyrazów. 

i Za ~f Fi~pol ~~. 
lWi iedfłl'l z modryckich . osłl'O/ogów 
p,~epowl'edziClI rychlą j""' .... ć _neI 
110m;', której · udało ~ę w/oJnJ. 
.,Johyć .eJce monarchy. Król oburz .... 
,." Iq prz-e-powiedniq kozol. go wez .. 
WOĆ, nCJtOłfłoi<JM, worcie pałacowej za .. 
powiedrio/. że no dany z.noć mo go 
~lrxJnić. o po wypr_odz_i/J 
Z z<>mł'J utopić. Gdy więc tHlroIog 
zrJ-H ,i'l prz.d król_. 1_ z""ylol 
.,o: "Słyszałem, ż. nieomy/n.ie prze­
powirxJa.sz ludziom ich losy. Czy 
MÓglbyj więc sobie .samemu prze­
l/I<M'iedz.ieć datę swojej jmierci'" A. 
JllroIog rrozumiol, Że grozi mu ja .. 
l iN niebtf'zpleczeństwo, skłonił lift 
więc glębolc-o i g/~ pcNłIoinym i 
pełnym glębolciego PrzekonCMio od· 
nelcl: "Wie-m. że zgi'l1ę na trzy dni 
pr7"'<1 zgonem Waszej Król_sklei 
Mojej". Odpcwtlliedź to uczyniło na 
r;!ipie taJcie wielle ie wroiern ie. I~Ż nie 
tylko ko~oł go slrzec ioIc oIcCl w glo· 
w;e, Ie-=z oddal mu taicie dCl dy.p<>­
zy<:;; nadwornego lelcarza. 

' I --_-""II:ZI======= 
Lepiej " pozno 
»iż wcale 

Wiliam Fracer z White 
Plains w stanie Utah (USA) 
otrzymał od władz wojsko­
wyc h 382 dolary tytułem 
z\',rrotu kosztów podróży. 97-
-letni już dzisiaj obywatel zo­
ita! zdemobilizowany w Ma­
nili pod k oniec wojny amery­
kańsko-hiszpańsk:ej w 1898 
roku i sam opłacił sobie po­
eo6ż po~otną do domu.. 

- ...................... , 

.i;======:!7· 

W urzę4zie stanu cywilnego: 
.. ~ CliJ" możemy być pierwsi? Mlłsimy iść do ~ 

• Żon Dl 
Sceny malżeńsłie są w mo,jm donHJ tłO ponądl<u 

Czasomi wydajlł mi ..,. _ ŹOfcie ber rIk" byIoby jałiM 
a nowet rtUdne. 

Zdor7KJ się na ~zyłlad, że przychodzę do domu z ~«r " 
brym humone, a żona jui w ~ogu wita mnie pytCKIiem: 

- -Gdzie byleś talc dlflgor Przyznaj się bez wyVętówl 
Jestem w pogodn.",. _Ir~,..;ęc UŚlflŃlCh<MI ";4, • 
m~: 

- Zgodni;, jeżeli i-steś tolKl cie«~._ 
- Nie muszę zgadywoć, z góry wiem, co lIIłi 

byla. Raz talca, rtJz Inna., zawsze naroda ! 
- No wiośnie, nauxJa! A gd~eż mógłbym byU -

i czuję, jole ulatrJia się dobry nas«ój . 
. - Gdzie!r - stOf/ęla ~zede : mną żona, podparla ,,;ę 

i włdżę; że ' gniew w niej aż /cipi - 8iedoczeJd A' no 
kinie, albo w knoipie przy P;W/cu._ . . 

- Przy piwlcul - wymarMotalem ; iuż wiem. że 
diabli wNęli. No;chętniei bym szpeotnie zale/ął. 

- Mogę no ciebie chuchnąć! ' Masz, proszę: .. 1 • 
Odtiwócila się odlł mnie z obl'zydzeniem i powioo"': 
- W takim rozje · byłeś z jolcąś.~ Jui ty mon: tych 

1J(la.jomości no pęczki... 

Z całą ochotą trz.osnqłb.",. czymś w podłogę, albo kopnął . 
mebel. Wolę jedna/c w talcich przypadkach p,zeJknąć 
porcję gorzkiej ś/irry. Siadom przy stole i milcząc' jem 
dobry sposób. Po obiedBe IWaca mi humor, robi się 
w domu pogoda. 

Nied~no po robocie bylJśmy wszyscy w kinie. FJJłII 
zbyt długi, pr.zyszedlem do domu wcześniej nli zwykle. 

- Gdzie byleś!r - ~zyw;tala mnie żona po swojemu. 
- W kinie - od~ada'm loIconkznie i czekam no 
- A z kimr 
- Z koleżanlcą z wydziołv - odpowiadom i iuż mi 

jedno, co teren nastąpi. 
- lmęczorry jesteś. I ~ głodny - mówi żono 

głosie. 

- Wcale nie! Wstqpiliśmy pooktm na jedno piwko. puY 
coś przegryzłem ... 
Westchnę 'la, pogladziła mrrie po głowk ; powiada 

uśmiechem: . 
Dobrze, dobrze, już cię nie będę rodręczaJa pytOlliom/. 

dzę, że jesteś pnemęczony. Siadaj do sto/u, masz no . 
00 lubisz. Zjedz, a potem się połóż, odsapmy. Naczyruo 
pozmywam. A 

Zupełnie zbaraniały pa«zę na nią i rrJe "ie ro.zumieTfl· 
ciągrne dalej: 

- Nie męcz się, nie zmyślaj wymówek. Nie jestem wcale 
zdrosna. Nie musisz mnie okłomywać. Zadzwoni/erm do 
i wiem, że mieNście zebro-nie. 

No tak.. Rób czJJJWjeku co chc~~ żony 
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"ECHO DWA" 
Kupon nr 88 ~ ł 

~----------------------~ 

Rozwiqzanie krzyiówki nr 70 

(z hasłem - nr 88) 

POZIOMO: achylia, potrzask, Biak, 
Ulryk, rondka, indeks. reoto, Kean. 
peryskop, pasaty, niespraw i edliwość. 
Mairet. Pisarsko. kolo. m iech, Alfios. 
Tycjan, Kqcki, Ajni. Chrysl..... Aletsch. 

I'OlWidlQłNY'm rozwiqzolliu 
litery z kra,tek pOllU­

dodatkowo w pra­
rogu czytane ko­

l do 45 dadzą ha­
wysta,rczy nadesłać ja­

ie lOda.n io. 

1. czy.nie.nie cze­
iemożliwym , 8. miasto w 
(downiej Port-Franqui), 9. 
, pisma, 10. m i nerał sta-

podstawowe źródło rtę­
nóż dwuchwytowy do stru­

korowa nia, 14. Gu·staw 
17. trudność log icllla 

nie do·jąca się prze-
21. do lna krawędź 

dachowej, 24. rybo z: ro­
karpiowatych, 25. poma-

26. wykop ziem.ny 
fortyfii kacy>joy, 27. 
30. sto,n w ś,rodk. 

34. dz ielnica Gdań-

1. ;ntecwol pry­
turystyocmy we 

ise) w Apeni1lOch, 
ziama (no.sion) 

i ętych roślin przy użyciu 
4. znaony _ p iłka.rz m;elec­

pismo zalożooe przez Le-
6. prawe ujkiowe ramię 
7. rodza j oia·s-tko z kre-

11. w wyrazach 'z/ożonych 
: nowy, 12. miejscowość w 
no pn. od Fu.na .n - M e.sa , 

no pój, 16. "Halka", 
~trona przedmiotu 

poło.żen i e przedmiotu: 
m~alowy do pieczen ia 

drobkl obra~ych ' nad 
20. tęmica główna, 22. 
.chwa.st zbo.żowy, 23. 

pIO-04« /qcmości rad io-

wej (1859-1906). 28. myśliciel, 
filozof, 29. wprQlvl/(ldza.n ie w 
b/Qd, 31. jednosUta gruntów u­
ż."waJlla w krojach anglosaskich, 
32. sJc;rót oondlowy, 33. dra,piei­
n ~k z rodz,i.ny psów, mniejszy od 
wiJka, 34. główny pos'ilek, 35. 
bós1lwo dobrooyru w roicie sn in 
to lub jezioro w pono Fi.,la<fH:łi:i, 
36. og./oszenoie, zawiooomienie 
zamieszczone w prosie, 39. kI­
nieco 

T reoŚć 000510 przesylać n<M&Y 
pod adresem redokcji .. 150" wy­
Iqc.z,nie na kartach poc;IIO'wych 
w teorm~nie siedmi-u dni od do­
ty n~-nie.jszego numeru. 

Pc>m iędzy prawidłowe odpowie 
dzi rorlosu}e się dwa l>o.1y ltsiQIŻ­
ko.we po 100 zł Oroll jedell boo 
ksiąi!kowy za 50 zł. Korty pocz­
towe bez k.upoml będq wy/q­
cZ'")lle z łc>sowooia. 

PIONOWO: Mojave, prqd. roba r-
bar, akuzatyw. harcap, likier. Aby~ 
dos. Rajk. Sopoćko. Konopka. opeks. 

nos, Eddo. Vm ir. kwoto, spór, talk, 
Emmerich, lichtarz. wek, am imio, 
$oskie, Am icis, LIanes. Loja, Cisa. 

Ro ... g/.: .. liberalizm Jest wolq 
przyjmowan ia innych takimi jokimi SQ. 

o nie tylko jakimi chcielibyśmy ich 
widzieć", 

NAGRODY: 
W wyniku przeprowadzonego losowa. 

nia bQny ksiąikowe otrzymujq : 
- po 100 zl - Zdzisław Minuczyc % 

Brzemo i Zdzisław Krześ ze Stano-
wa: _ 

- za 50 zł - Anna Cedl« l Koń-
s~ch. . 

Za prawidIowe r~wiqlanie k .. yió­
.... codlienn,ch bon, biqikowe po 
50 li ' otrzymuj q : 

- nr 65 - Urszula Ko<peła z Maj­
cłowa i Jeny Komińsłc i z- Ostrowca: 

- nr 66 - Ma<ia Wqsala ze Sta-
rachowic ł Tadeusz M«owiecki z 
O.drowco: 

- nr 67 - Eugeniusz Honc ze Szcze­
Ioocin i Alfred Mauec Z Kielc; 

- nr 68 - Zbigniew TrojonowIki l 
Kielc i Jon Skura z Kowol i; -

- nr 69 - Boguslaw Jop ze Stara­
chowic I M",ia Stachowie,/, z Kielc. 

kierowcy a"!tobusów naleiących do jopońsłriego Towarzystwa 
.. Ohml" przychodzą . na swojq zmianę, zawue paru 

vunrn''''A karty ostrzegajqce, żeby byli uczególnie boczni, 
wIośnie ich "zly dzień". Zdyscyplinowanie Sf)Ole­

lal)ol~s~lie<ao sprawia, ie kierowcy ci w takim dniu prawa­
uc:ze'ga,lniie ostroinie, zwlaszcza w okręgach znanych z no­

'IJłJan, j.t IrrÓllli... ""'re.em ..... o_j 
równowagi bez działania str.ssów, ale 
wtedr włainie cz.lowiek, jok swego ro ... 
<baju odbiołnik fal radiowych, ulega 
łatwo ujemnemu promieniowaniu ze­
."ęinnemu. Po prostu • dniu krytycz ... 
ny... człowiek ma oslabiony refleks i 
rozproszonq uwagę, co przy występu ... 
jqcej ,ównocześnie znacznej pobudli ... 
wości powoduje brok opanowonia i 
jego następstwa. 

r drogowych. System ten wprowodzono w roku 1969 
t i IClba wypodków spodia wówczas o bliKo 50 proc., 

s a e tendencje zniikowe. 

biorytmów - czyli .... 
• ~ .. ysc, luchie od 
z'lq ~ f.azach, dajq­
pnewld~leć., a trojo-

swej cykliczności. 
łrw? ~ dni, cykl lIwra 

~idd~1 ulntelektualny" -
I!I l tych trzech fal 

na ely do "'Idu dodat­
- do ujemn,ch. 

sprz ' aCJl<lu fi!yC2n"" 11 i 
,. np. IntensJWnemu 

sPO:o:em~ Oraz wszelkim 
p , agaJącyrn sprawnoś-o 

odczal pozostal,ch 11 5 
,nu'so'''Ych''. z,!lecQ. się zmnie'j.. 

zyeloweJ i wszelkich 
spostrzeżenie które 

t~ skłonność d~ szyb­
Się W drugiej fazie. 

okres. ,,!rail i wości odpowia. 
kSlęzycowemu, wiqze się 

menstruacyjnymi u ko­
tQ _."dobrych" dniach owego 

rowno męiczyźni, ja. i ko ... 
.pogodny nastrój, sq pel ni 
I nastawieni na zgodne 

t ot~czeniem. , no od .. 
.. "'lInusowych" cechuj q 
melanchOlijne i posła .. 

I dni. ,?oZytywnych cyklu 
Ulwlej • przebiegają stu 

mc'te:mab,.m.al'ł lepszq wenę 
trud rozwiqzujq z po ... 
ogólee , probl.em,. Intelek-

lIną si,. prp~CI U}~ WYdajniej , 
,. I nieJ, a rJi ado-

. " łJm ezosie bar­
SIę w pamięci . Pozo-

.lale 16,5 dni negalJWn,ch łepiej p .... 
święcić powtÓłllam albo ĆWiclenio ... 
praktyczn,.... 

Teoria biorytmów nie j.st nowa, Dle 
do g/ębSlego jej lbadania .obrano 
się dopiero ostatnimi czasy, podobnie, 
jak bylo z telepatią, hipnozq i innymi 
zjawiskami z rodz-oju tzw. ..pa!'anor .. 

Do najbardziej krytyczn,ch nalei, maInych" . Dr Hermann Svoboda pro· 
dzień, w którym przechodzimy z fOZf . fesor psychologii uniwersytetu wiedeń~ 
dodatniej w uj ..... nq - i na odwrót. Ikiego, już w 1904 r. opublikował 

Uczeni, badajqcy biorytm, WJjaśnia- dzieło pt. ..Okresowość w iyciu czło-
jq, że krytyczny cbień dlatego bywa wieka". Równocześnie, niezależnie od 
najbardziej niebeJpieczny, poniewai niego, lekarz: niemie-clci Wilhelm Fleiss 
człowiek majduje się wówczas jakby odkrył istnienie biorytm6w, pneprowa-
• słanie beJwładu psychiczno-fizyczne- dz-ajqc ankiety wśród swych pacjentów 
go. Z teoriq biorytmów wiqie s ię jen... w Berlinie. Zauwaiył on, ie pewne 
cze inna - o "harmonii ciala ludzkie- choroby, stony gorqcz-Icowe, okres, nie-
go" która utrzymuje, ie wzloty i upad... pokojów wiqiq się ściśle z- cyklomi ży-
ki ludzkie sq stressami, przypominajq... ciowymi, które rozpoczynajq się od 
cymi rytmiczne ruchy wahadła. DJień daty urodJenia. 

Jak obliczać biorytmy 
Ab, obliczyć prlebieg trzech b ioc,kli w danym m iesiqtu należ, .. urnowat 

ogólną lic.zbę dni od doty urodzenia, aż do pierwnego dnia miesiąca, któ­
ry nas interesuje. Otrzymanq liczbę dni trzeba podzielić kolejno przez-: 
23, 28 i 33. liczby pozostałe z tego podziału ukaią nam połoienie każde­
go z biorytmów w stosunku do pierw;zego dnia rozpatrywan~o miesiqca. 

OLA PRZYKlADU WYBIERAMY OSOBĘ, KTOIlA URODZltA SIĘ 

9 CZERWCA 1933 ROKU: 
016 lat pa 365 dni 
Dadatkowe dni w latach przestępn,ch 

Dni od 9 czerwca 1973 da dnia l sierpnia 1973 r • 
TERAZ PRZEPROWADZAMY DZIAtANIA DZIELĄCE: 

14.600 dni 
10 dni 
54 dni 

14.664 : 23 = 637 cal,ch c,klów resztówko 13 dni 
20 dni 
12 dni 

14.664 : 28 = 523 i reszta 
14.664 : 33 = «-c i reszta 

Z wyliczenia tego wynika, że dana 
osoba rozpoczyna w sierpn;u nast~pu .. 
jqce crłcłe: fizycz-n, - , 3J uczueło~, 
- LO o raz i !'ltelełr:tu>:Jlny - 12 d :1ia 
"!iesiąca. D ni te rozpoczynajq "dodut ... 
ntq'! fazę danego cyklu. 

S:zczególnie dobrym dniem d la owej 
o so by jest 17 sierpnia kiedy zarówno 
jej fizyczny, jak i uczu~io\Yy cy!d zncj ... 
dują się u ,,~zc:zytu". Ale 23, to dzreń 
ferol", - wszysll<ie tr%J cyll/e wykazuj.q 
dzień ,,zerowy" J ...... 

Pod szczęśliwą gWłaz4ą 
Od 14 do 20 kwietnia 1974 r. 

Zo ten mini-horoskop nie bierzemy iodnej ~owiedliIlIAIa" ,. 

To dz.ieło astrologów. Możemy jedynie powiedzieć - chc:eeie te 
przeczytajcie. 

KOZIOR02:EC (ur. 22.XII.-20.1.) 
N""których rooośĆ f"OLpie<a t<lok dalece. ie trooq równowagę· In<IIi ~ 

mbst m u-szq s ię uporać z PelWOQ .s.pr-orNQ., któro w sumie zOpGwiada ...... cak 
korzyści. W procy z:aiWOdowej p rote-Jcto.rlZy dcltchq znać o sobie. N ie zrywaj 
kontaktów z po.wodu mGłe.go n,i e·po-rozumi-en:9. Le.p:erj jeś li ustqp is.z. Pewno 
urzędO'No spraw a mu-si być omów:ono szczerze i dokłodnie. N ie naded!yu 
WPHllWdzie do czc.rc,dziejów życia. o le obecnie w pełn i j świadomie ko~ 
stasz z jego dobrodZIejstw. Rysujq się dobre perspekb)'wy w oprClfNO><:h ~ 

oowych . • 

WODNIK (ur. 21.1.-18.11.) 
Nie daj się wciqgać w plotki. Twq dobroduszność o<l da.w"", """" jut 

w,tkorzystuje. N ie wdaj s i ę w żadne nie.po-trzebne s.pekulocje, nGw.et wów-
020:$., ki,edy nomOtNio Cl ę do tego Twój przyjaciel. Zaskoczy Cię $.po«> oi. 
s.podzia-nek. ale n ie wszystkie z n.ich będ-ą rod'O<S.ne. Mimo to n ie ma senst:a 
wybielanie pewnych spraw. Musisz dz i.a,ł-oć tek. Cłby to co . ni~rzyjemlM 
doprowadzi ć tera.z do pomyślnego Icońoo. Myśl w rodzoju: .. nie PQSU~y 
do ~ioeb;.," 00 rzuĆ ja.k "a.js.zY'beiej . O czekujesz o<l pa·rtnero. ",by był 00\ 
stale przy Tob;e. A jakq po.sta,wę "",jmu;esz w tej kwestiIi som? 

RYBY (ur. 19.11.-20.111.) 
Kto czuje się n ie,pewn.ie powinien się do tego pr~n?ć . Lep$l.O ~ 

postowo., aniże~i popełnianie błędów, których Jl.OlpraWlonle pochł<:Jnęłlo6y 
sporo czosu. Za-perwn.ień partnera n ie tr<Uktuj }o,ko czegoś mocno Cię obcIi~ 
żojqoego i krępuj qcego. Być może. i.e ma.s.z powody. a.by n i. uloć w</pó(­
pI"DCQIWn.:kom, a.le zosto,"ów s.ię czy Sci.łq norpędowq tego n.ie j.ets.t T~ 
postępoowo"ie i z<Johowa.n-ie. laosy Twego ż)'C"ia wleżq o<l Ciebie. o<l Twel 
prOlCOWitośoi . Jeśli tok będzi\eS.Z pos.tępotlNoł WÓWCIOtS zomioerro.ne cele lFII'lICł:­
n ie się przyblitżq i n,ie;.edoa SpflOMflO ro400ńczy s. ię o iespodZliefNGnym ~ 
sukCElge<m . 

BARAN (ur. 21.1I1.-20.lV .) 
SysterrrlO,tycU'lOśĆ w dZl iO-łaan i u ~o j~'JVlO d roga, którq pc>w i n. i.eneś teea.;c 

obroć. Już wkrótce przekonotS.Z Si ę, re n ie będzies.z tego ŻO~Of'Nał. W procy 
zawodowej zachowaj spokój i opanowanie. o le m imo wszystko bqd i d-jIno­
mic.ziny. Myślami po'Hrooasz wciqż do ewentuol~j zmicny procy zowodo.. 
waj, z ezoega jedna.k .. ie ",ie W"fjcbre. Z<l jrni-j si ę lepie.j spr<Wiq, która d0Mi:­
no powinno być z-ołatwion a. a WÓ\yozQS proz."'t'IS'ZłOŚć swq zoboozysz w ~ 
świetle. Być może, że n.ie unik!nieSSlZ błędów, o le mocnie.j trzymał bęch!'" 
w rękacll ster Twego żyooi<>. 

BYK (ur. 21 . IV .-20.V.) 
Wyoorzeniern go<lnym uwe>gi w ł)om t-,ogo.droiu jesł d la pań porcja ~ 

rodos.r>ych wi-oclomośoi. dkl pa.nów ocś "';_ł.ycł>cmie ioI>eresl>jqceogo w prójij 
zawodowej. Kogoś droin,i. ie QWIOlIlsuje.s.z i z)"sk.4Jje.s.z c.o.roa: wi~sz. \IrZJr\.OnIi4i. 
A więc ktoś knuje intl'fgi . Powiedz bez ogród.ek jaosono I doobim ie 00 ° ~ 
myślisz. W pracy z~j n i02lego nie wytrzqśl>i~z z ro;ka.wa. PracJ.lj 
s-'Ptemotyczni~ .. dqż do wytkn.iętego celu, nie sch leb i>Q'j zbytnio swoi.rn gl.JllilltDllR! 
Pewr>a k/opo-tliwo spra.wo urzę-cl:owa zoloończy si ę wreSTOie pomYŚlnoie. 

BLltNIĘTA (ur. 21.V.-21.VI.) 
Najpierw n i .. zóeci·doow<u>ie. potem g/ębolaie pnze!tonon i. I W<'eSIZCi .. ~ 

n i.. i zOdhwyt. D.»kooalo i w/<>ŚGi-. rrliIk.tura, która ~ ni_bę&no. ' ar&; 
pru,pnJowo-d.ić peWnq SP""""ę. PrzYliaoiel.. s i ę buntujq. Czuj~ ,ię paoooo­
la.nym do tego. - aby wnystko zokotWli': rnocżliwioe na ,.,.. . Impull _ ~ 
jednoal< zdradłiwy i rwoOr>y. UWO'Źoj bor-dz.i"li "" swoje zdrowie. Pot ... ~ 
prz,..tqpić m",żesz do ......... gi<;mego ""i<II\onio. Szyblto decydujqcy oi'l ',.BN­
n iocy" sklocw>i sq 1>0 pewn.. I>5tęps.twa., <>Ho tyłko wtedy, II!i.,.dy plo<>y .,..,:. 
szłośoiowe zopięli na ostatni ~t,k.. 

RAK (ur. 22.VI .-~.YII.) 
Zachoowoj się ostroi"ie I z __ ......... i<> -.. kiedy Icio.ś c"-' a. 

zmUoSić do zołatwien"" jolaiejś SoPf\CI'Wy. Dec",je.. k:';'-.. teroo< pode.jm i_z ...,..q 
w)OPlynqć wylqcznie o<l C ieb: .. 5<lrneg<>. Twoje prz)'Puszoz""';o i ~ Iq 
.I\>nne, pozwolq Ci na uczyni_i.. doollz.ego kroku nopnzód w procy z<IIOIIO­
d_j lub na Uop<>rZqdlkowan:>e ~ m iJ.oso.ych WOZ-9lęónole P"Z'I'iadi-": 
slricł1. Kijka cię;,loich dni . Wstrrymooj się więc w tym wes:e z pocMjo,~ 
",ie<n ostoteoŁ1'lych decyzJi. Jeoś~ rnocż_. pomyśl o W)'POOzyon.ku J>O'<'O .........,­
stołego zo.m i~zka ..... i o. 

LEW (ur. 23.VII .-23.VIII .) 
Niepnzemyśl-one zwi""z~o s,proMq C; troohę kloopotów. Czy ;e.Mć a.i~ 

lekloomyślny ł Prz-eciei " ie mo... większych lrudo><>śoi, oby z l~yć • 
kq ga.dal>inę. Przyoohodrilo C i ro lJOWS,Ze lotwo. N ie sp;_ się i .... bci.~ 
tok szybko za p,,", b rat z wSlUJlriego ro<łz.o,}u ro-doomi. be ktoś ";'1 do OJ.8. 
przyoze;>1 - n iczym kl ...... oz. Ni.. ~a tO jedno« z"'Pelni.. Twrm ~ 
dobonioon. Wolo<>ść osobis.tq CM"" sobie n<><loe wSzystko. WiOd<>mOŚĆ I 04-
wi.edzin;y, które ~O\p rq C i dech w p iersilOch: Pewn.a pn)\Slługo. której. l'1Iie • ~ 
ź-. o<lrzucić. n ;"'slety Ix>rdz.o Gię JIOoboWiq:Oe. Jeoś~f ktoś ~e ~ 
w ies.z chyba c-o m06Z robić. 

PANNA (ur. 24.VIII.-23.IX., 
Zopewn ier.:e m i łosne, które OIie może- być ~ne w kootd'f-m P'Wt' 

poci ku. W procy zowo<:łowej oora·z b liis.z.e jest ro.zwi'qz.Ql"llie Pet'Nn.&j ~. 
co zremq j_ Ci bordzo "" rę·kę . W krótce . będŁies.z Sli'l ser-~ ~ 
z s.uk.cer.sów. N iepotrzebn.h ZOiprzqto6lt sobie głowę zbędn,ymi myś lami . 2Ć11ii!fi­
mi.j wreszcie czarne o Avlo.ry ł K,o,żdy drień przys:po-r.zy C i s'POoro rodoiciL TOk 
będzJil8 row",iei i w pn'f$ZlłooŚoi. To co terorz mus·is.z zrobić ",ie jest dor-.nnq 
pracq. Jeśli ktoś u.i-Iowa.lby bogcteoli.mwoć T _ w,...;tloi.. " ie lIWracoj "., jp 
uwagi. ba kryje si ę za ł»m n ie.otety za<i!d\"OoÓć. W r<n!i .. trudnc>śdi ni<> ....Iioiii 
Z'QIra,z zmiony ku.rsu. 

WAGA (ur. 24.IX.-23.X.) 
Ktoś stc>ro się o Twe względy. Promieniu jesz tai< Wliełkq serdeCZllOOŚoiq. ... 
~ pneojfW'.l')icy czujq si ę z-oiŻeoowo.n i . Sytuację tę możesz dos«onale Wy.. 
korz,..tać w pracy zowo<lo·weJ. Uwa,żOlj je<ln;aok, ",by Twej dJo,b"",j wol>. cl\~1 
ś,,"iodc .. !<>jo pomocy inon-ym. n ie wykorzysta.no do nieonyoch oeJów. Pf'ONIOdO. 
podobnie do.stnzeżeosz w porę to nietbelzpieoz.eńS>loW'o i wyc.iqgniles.z z !-sa 
wlośdtwe wniOlSki, by potem ,..:e mÓłNion.o Ci, że jest zoo póino. J.-tei w 
pel"'; formy, dlatego wloś .. ie g«ów ".,..,.,t do po.peł.n ienio gl .. pstw. ~, 
",byś .. ie sbol s ię kozlem ołi<>mym w sp~ach fiono<>sowyooh. t-ł~ 
okres Ml za.kupy i sp rze.do ż ! 

SKORPION (ur. 24.X.-22.XI.) 
W iyoiu pryNatłn.ym różoice uboń . Do.bne ooohoomiost wi,Hoi w pnacy za .. 

wodOM/ej. Wla.:J,ze będq s ię o coś upom inać . Za.p la""'i już tera« swój u.nIo.p. 
Poomyśl ta·kże n ieoo więce-j o ~ zdrOlWiu. CretIoo&z: no j.otlcl· ś s.zozęśłiwy 
zbieg okoliczności, który llIie.s.te4y nie dojdzlie do skutku . Pomięt,aj, te "pie­
CZ'C"'''' golqbki same n.; e lecq do gqbloi". Rozmyśl osz n-od n-owymi _n­
kami partnersk imi. Jeśli możno Oj coJao.lw;e:k dorromić w tej spnc:w.<ue.. ., 
jed~ie to. a.!>yś wyobi/ sob:\> bo z g!owy. a unN",:eGoZ WÓWCZ<ls. ~ 
klopotów VI żyoo>u pryw<>!nym i w procy ~j . 

STRZELEC (ur. 23.XI.-21.XII .) 
Twoj a chęć do fo.nto.zjowa.n.! o mo.i:e Pfll.)'sporzyć Ci SI~O kłopotów. Nte 

wszyscy sq tok tolerancyjni jak Twój partner. A p a.za ty.m no:... wo,łno 
Ci się tera.z bO'Nić i o:es.zyć loo$rt:em j·n.nyc.h. O s,aby urodtJOone po.d z.nc4diem 
Stf'le>lvo cdc.zuv..ra j q cza&o'm;, W ro!eżnOrŚ:;i od o'<o!icZJ'loo.śoi . potrz.e.bę wyź.yc i a 
sJ:.ę. Zo.hllWestuj więc swq rtGdm iElf'"nq energ ię w pro·:y Z"o.wodlowej. o prze­
kO>f1.C>$Z się. że będ-zi... to po-stępowo ... '<> j a,~ najbc-rGziej slusŁne. Kłopoty 
j zd eoerwO"NCL'lie. prz-etprotSa.eoio i p rzebcczen.:I{J o w re.zulto'Cie w.z:o.jern-ne 
po~cdze<t\lie się. W k.ożdym f'Q1Z\:e to-. co n.·~?rzyje.~n.~ i n iem:~łe szybko J?Ó'i­
dz(e w ",:epa m.: ęć. W spnclwa-ch t :·r.1ons:cr",..,t:h bqdź je;d..,oQ,k bo.,.dz'O ~ 
Ni .. którym p :eniqche plynq pr:z.e.z ręce r>icz)"lll wcx1<J. 

http://sbc.wbp.kielce.pl



Warto wiedzieć, zobaczyć, poaluchać. Warto 

Sobota - niedziela 
poniedziałek 

13-14-15 
kw ietnia 

1974 r. 
Baii składamy życzenia 

paZEMYSł..A WOM 
i IDOM 

lUU'o 
JUSTYNOM 
i WALERYM 

pojutrze . 

ANASTAZJOM 
j BAZYLIM .. .. 

13. IV. 
w 17U r. - urodził się Thomas 

Jełf_rson, pre.ądent, autor Dek:. 
racji Niepodlegtości Stanów Zjed-
noczonych. . 

W kwietniu 1882 •• - s\taJk 2000 
robotników w warsztatach kolei 
wOłszawsko-wtedeńskiej. interwen­
cja policji. 

W 1949 r. - w Warn_ie odby 
lo się pierwsze posi~d.%enre P?I .. 
ski ego Komitetu Obronc:ow PokoJu. 
I'rz_odniczącym I'KOI' wybrano 
prof. Jana Oembowskiego. 

W 1954 r. - w Stoczni Gdańskiej 
wodowano setny statek pelnomorsk! 
zbudowany po wojnie pn:ez polslu 
przemysł okrętowy . 

14. IV. 
W 1917 r. - zmarł L. lamenhof, 

twórca esperonto. 
W 1930 r. - zmarł Włod.imlerz 

Majakowski. 
W 1950 r. - przedstawiciele rzą' 

du RP i episkopatu podpisali • 
W a rszawie porozumienie regulują­
ce stosunki między państwem i Ko­
ściołem. 

W 1950 r. - rząd RP postanowił 
nawiązać stosunki dyplomatyczne 
z Mongolską RepublikCl Ludową· 

15. IV. 
W 1452 r. - urodził się Leo· 

nard o da Vinci, malarz, architełt 
i wynalazco wIoski l.m. w 1519 • .J. 

W 1643 r. - bitwa pod 2ółty· 
ml W odomi. 

W 1797 r. - po.stol hymn pol. 
siei "Jenae Polska nie zginęła" 
(slowa J. Wybiclri muzyka M. K. 
Ogiński). 

W 1~ r. - udział 1'01 ... 6w • 
dOKoncie pod Narwikiem. 

W 1945 r. - Robotnicze Towa· 
uptwo Dzieci wznowiło swojq 
działalność, p .. erwanq przez woj· .... 

CODZIENNY 
HOROSKO P 
Jaki jesteś ł 

13. IV. 
_.. upo.</y i I.ieostępkwy w 

p.ocy ~ej, ~ecznei i 
jaJu. gl<_o ,ocfzmy. 5ł~/e ,obin 
'III'rOŹer.ie. Ż. /lic j njJ,t ni. je-s.t 
w .ston.. odwieść Cię od reoli­
z,owoniQ XI/ożeń i wytyczonych 
plonów. Często() som z sobq i z 
/Innym.; j&Jił$Ś w rr;e-zgoózje. Ta­
lii $ł0lfl fI~ec~y utrudnia Ci wieI., 
..... w ŻYC;<J osobistym jol< i w 
procy ~&j. C2ęsto z.n».. 
"'- nos/roje /oIwo >">Pad""" 
w złoić. eJ rHełOZ ; w gffiew i 
_iu ., 'rolecie tlWOłłio tego 
HPN>Iolu" wiele g/up>tw, których 
pe:miej J'ł!'f'decrnie żDłuJe-n. 

14. IV. 
JeM"; ,.. .. ały WIł uczlJJClioch orar 

W tym, co praqni e-u zrobić. De­
Cp!lje swoje ZlTl',et)i05Z l1;elO,c 

~i ... j Mi kosruJe . TeMie po­
$ł-.von'e opói.n:o lub całko",i. 
cie przęł;,eśla Twój 'oń~owy wM­
ces, " którym tał bardzo m,Q­
")'>l. W żyt:iou pl'f"II'Ot"ym p".,.. 
wożnie 9-ospcxJ.orujeosz I plOlllujes..z 
loIe, jole Ci dyktu je serce. o nie 
fozum . W życiu towO'~zyskjm. po­
:taw:lom.ow'flł1 je-jteś ujm"Jjąco mily 
i życzliwy. 

Al.. to 1.,J1oo poz<>ry. P,_do 
je~1 cołtt;_ mt>O. W domu, w 
otoczeniu ,och;n'! poJrofisz być 
niepnY_ęPł"f i opty'Sł.}.,'Yry. 

15. IV. 
No/e-żysz do osób, które często 

W życitJ spotykają się z konys.t. 
nynti ;'ntratny;t'fłi pr-opoz-r=jomi. z 
kterych użylku n 'e robo q ty/kc 
zarOJumiolcy, ludzie zm~zeni i 
pokrzywdzeni ptcez życi e. Z lego 
powodu TW'Oje życie towarzyskie 
jtlSt w pewnym względzIe 09ro.ni­
cZO(le, nie posiodCMZ wieJu przy­
jodó/, ludzi zau/onych i odda· 
nych Ci. Two;e pos!ę-oow<mie de­
nerwuje nie,oz Two:ch wspólpra­
cownFków, lecz no krótko, bo po­
siGdo-sz dar przekonywania ws.zyst­
lich o WSlYstkim, o sliJS'Z.ności 
~h decyrii. 

Kielce 
TEATR 

lm. S. Zerom. kiego - nieczynny 
K I N A 

"RomaDticaH 
- 13.IV. - uDeka­

da !itrachu" - francuski. Jtpl. l. 
18, g. 15. 17.115 i 19.30. H.IV. -
,.Janosik" polski, koL l. 7, 
g. lł.30, 1'1 i 1~.30. 15.IV. - "Ja­
nosłk" - g. 1~ 14.30, 17 i !S.JO. 

"i\oloskwa" - ll.IV. - ,;Łowcy 
skalpów" - USA, pan. kol. l. Iii, 
g . 9 i 11. "Przygody Robinsona 
Kruzoe" - ZSRR, pan. kol. l. 7, 
g. 13 i 16.:Nl. "Rżym"_ - wioski, 
kol. l. 18, g. 17.30 i 19.45" 14.IV. -
Zestaw bajek - g. 12. "Przygody 
R obinsona Kruzoe" - g. 13, 15.30 
i 17.30. "Rzym" - &:. 19.30. 15.IV. 
- "Hombre" - USA, pan. kol. 
l. 1>4, g. 9. Zestaw bajek - g . 11. 
"Przygody Robinsona Kruzoe" -
g. 12, 14 i 16. ,.Miłosć straceńców" 
- jap. pan. kol. l. 16, g. 18 i 20. 

"Bajka" - 13.IV. - "Bullitt" -
USA, kol. l. 16, g. 15, 17 i 19. 
H.IV. - Zestaw bajek - g. 12. 
,,Bullitt" - g. 15, 17 i 19. "Zbrod­
niarka, czy ofiara" - jap. pan. 
kol. l. 18, g . 21. 1 •. IV. - Zestaw 
ba jek - &;. 12. "Wynajęty czło­
wiek" - USA, kol. 1. 16, g. 15, 
17 i 19. "Zbrodniarka czy ofiara" 
- g. 21. 

"lWbotnik" - 13.IV. - "Tygry­
siątko" - bułg. l. 7. g. 15.15. "Pra­
wo gwaltu" - USA, kol. 1. 16, 
g. 17.15 i 19.:Nl. 14.1V. - "Tygry­
siątko" - g . Ił. ,'prawo gwałtu" 
- g. 16.30, 17.30 i 19.30. 15.IV. -
"Tygrysiątko" - g. 12. "Prawo 
gwałtu" - &;. 1 • . 15. 17.15 i 19.30. 

"Skalka" - 13. i ił.IV. - "Po­
wrót rewolwerowca" - USA, kol. 
l. 14, g. 16, 18 i 20. lCLIV. - .. Klan 
Sycylijczyków" - francuski, pan. 
kol. l. 16, g. 16, 18 i 20. Ił i 15.IV. 
"Tajemnica dzikiego szybu" 
polski, kol. L 7, &;. 12. 

"Armatury" - 15.IV. - Zestaw 
bajek kol. L 7, g. 15. ..Niebieski 
żolnierz" - USA, pan. kol. L 16, 
g. 16.15 I 13.30. 

PRZEDSPRZEIJAZ bUetów k ino 
wych - uL Sienkiewicza 33, godz. 
11-18. 

DYZURNE jlPTEKI: nr 1, . uL 
Buczka 37/39. i nr 107, ul. Sien­
kiewicza 15. 
TELEFONY 
Pogotowie Ratunkowe 999. Po­

gotowie Milicyjne 997, Pogotowie 
WSW 416-25, Straż Pożarna 998, 
Pogotowie Energetyczne Kielce­
Miasto 464-30. Kielce-Teren UI}-51, 
Pogotowie wodno-kanalizacyjn. 
50S-11. Poczt. in!ormacja O usłu­
gach 911, Rotel .,Centralny·· 420-41, 
Informacja kolejowa 'S30, Pogoto­
wie hydrauliczne. energetyczne j 
dźwigowe KSM łH-02, Pogotowie 
gazowe czynne calą dobę 420-92-
Pogotowie telewizyjne 477-98. Po­
gotowie cieplne czynne od godz. 
7 do 15. tel 478-92. od godz. 15 
do 23 - tel. 440-31. Pogotowie elek 
tryczno-wodoclągowe MZBM o)'n­
ne od godz. 15 do 23 - tele­
fon 457-89. Informacja służby 
zdrowia czynna w godz. 1-20 
tel. 481-80. 

POSTO.n: TAKSOWEK! ul. ~ło­
wacklego 472-70, dworzec PKP 
444-3]. pL. Obrońców Stalingradu 
426-48, ul. Planty 437-11, taksówki 
bagatowe ul. Swtf:"tokrzyska ~-1It 

Radom 
TEATR. 

I-. S . :&erom.kieso - Ideczynny 
KINA 

,,Bałt,.k" U .IV. "Ojciec 
chrzestny" USA, kol. l. 18, 
g. 16. 14 l 15.IV. "Ojciec 
chrzestny" - g . 15.45 i 19.05. 
"Przyjaźń" - 13-15.IV. - "Drzwi 

w murze" - polski, wł. l. 16, 
g. 15.30, 111.:10 i U.Je. 1_1!>.IV. -
Zestaw bajek - pol. kol. l. 1, 
g. l!. 

,.Odeon" - 13 I U .IV. - "Nle­
szez«:ś.cia AUreda" francuski, 
k ol. l. H, g. 15.30, 17.30 i 19.30. 
U.IV. - "Prywatne życie Sher­
locka Holmesa" - ang. pan. kol. 
l. 14, g. HUS, 17.30 i 1!J.45. 14 i 
15.IV - "Nie2dol.ny do służby li­
niowej" - ZSRR, pan. I. 11, 'g. 13. 

"Hp)'" - 13.IV. - "Winnetou w 
Dolinie Smierci" - jug. pan. kol. 
I. li, g. 9.JO. 11.30 i 13.30. ,,$Iedz­
twa skończone, proszę,. zapomllieć" 
- włoski, kol. 1. Ul, g. 15.30, 17.30 
i 19.30. 14 i lS.IV. - "Winnetou 
w Dolinie Smierci" - g. 10 i 13.15. 
Zestaw bajek - pol. kol. l. 7, 
g. 12. "Zbieg z Alcatraz" - U~Ar 
pan. kol. l. 18, g. 15.30, 17.45 i 20. 

,,,walter" - 13.IV. - r.Morgia­
na" - CSRS. kol. l. 14, g. 16, 
18 i 211. Ił i lS.IV. - "El Dorado" 

USA, kol. l. 14, g. 16 i l'. 
H.IV. "W królestwie Ducha 
Gór" - jug. kol. g. 11. 

,..Mewa" - il.IV. - ,.Winnetou 
1 Apanaczi" - Jug. pan. kol. L 14 

g. 15.30. "Komisarz pepe" - wło­
ski, pan. koL L 16, g. 17.30 i 19.30. 
14 i 15.IV. - "Winnetou i Apa­
nacz.i" - g. 15.30. "Jeżdżcy" -
USA, pan. kol. l. 16. g . 17.30 i 19.30. 
15.IV. - ,.Młynarczyk i kotka" -
NRD, l. 7, g. 11. 

DYZURNE APTEKI: nr 15, pl~ 
K ons tytucji ~. nr 10 pl. Zwycię­

stwa 1. 
TELEFONY: Strat Pożarna 998 

Pogotowie Ratunkowe 999, Pogoto 
wie Gazowe 224-30, Pogotowie Sie 
ci Elektrycznej 279-33, Komenda 
MO 251-36. Pogotowie Milicyjne 
228-52, Dworzec PKP 268-88. ul. 
Grodzka 229-52, pL Konstytucji 
997 

POSTO.n: TAKSOWEK: ul. 
Zwirki i Wig.ury 418-10. 

Skarżysko 
KINA 

"Wolność" 13.IV. - "Męż-
czyzna, który mi się podoba" -
francuski, kol. I. 16. g. 15.15, 17.]0 
i 19.45. 14 i 15.IV. - "Czwarta 
pani Anderson" - hiszp. pan. kol. 
l. 16, g. 16.15, 17.30 i 19.45. "Czarny 
mustang" - USA, kol. dub. l. 11, 
g. 11. 

"Swit" - 13.IV. - ,.Niebieskie 
jak Morze Czarne" - polski, kol. 
1. 14, g. 17 i 19. Ił i 15.IV. -
,,Inwazja potworów" - jap. pan. 
kol. l .111 , g. 17 i 19. Zestaw ba­
jek - pol. kol. l . 7, g. 11. 

"Metalowiec" - Il.IV. - .,Bubu 
z Montparnasse" - włoski, koL 
L 16, g. 17 i 19. Ił i 15.IV. -
"Węgorz za 300 IIlitionów" - wło­
ski, pan. kol. l. 16, g . 17 i 19. 
"Kraina \\iecznej mlodości" -
rum. koL l. 7, g. 111. 
"Związkowiec" - 13.IV. - "Dzie­

wica i Cygan" - ang. kol. l. 16, 
g. 17. 14.IV. - godz. 17 i 19. 15.IV. 
- "Rewizja osobista" - polski, 
kol. l. 18, g. 17 i 19. 

APTEKA DYZURNA: 13 I lA.IV. 
- nr 149, al. TysiąClecia 12. 15.IV. 
- nr 4~, Apteczna 7. • 

POSTOJE TAKSOWEK: Dworzec 
Główny PKP - 70S, osiedle Mi­
lica - 22-44. 

Starachowice 
K I N A 

"Robotnik" - 13 i lł.IV. - "Pio­
senkarka z tawerny" - jug. kol. 
l. 16, g. '15, 17 i 19. 15.IV. -
.,Smiech w ciemności" ang. 
kol. l. III, g. 15, 17 i 19. 14 i 15.IV. 
- Zestaw bajek pol. kol. g. 11. 

,.,.Star'" - 13.IV .... - "Eolomea" -
- NRD, pan. kol. 1. 11, g. 11 i 
U.15. H i l!UV. - "Niewygodny 
kochanek" - włoski, kol. l. 1&, 
g . 111 i 19.15. "Władca gór" 
ZSRR, pan. kol. dub . l. 7, g. 11. 

APTEKA DHURNA 13 1 
H .IV. - nr 78, Staszica l, I',;.IV. 
- nr 114, Zerom.klego ]5. 

POSTOJE TAKSOW.K: pl. 
Swferczewsklego - 310, Dworzee 
Zachodni PKP - 3M. 

Ostrowiec 
I[ J N A 

.,Hutnik" - U .IV. - "Cudow­
ny kożuszek" - w~. kol. L 7, 
g. 15.30. 1l-15.IV. - ,.Dziewczy­
na szuka szczęścia" - ang. k ol. 
1_ 16, g . lS.38, 17.38 1 19.1I. 15.IV. 
- "Kajtek i si:edmiogłowy smok" 
- V'(ęg. kol. 1. 7, g. 11. 

"Zorza" - 13 i 14:.IV. - "Bitwa 
w wąw02ie" - ZSRR, pan. kol. 
1. li, g . 16 I la. l5.IV. - "Poje­
dynek na wietrze" - jap. pan. 
kol. l. 18, g. 16 i 18. "Czarodziej 
Fabl!.o" - francuski, kol. l. 7, 
6- 10.38. 

" Przodownik" - 13 i ł4.IV. -
"Godzilla kontra Hedora" - jap. 
pan. kol. l. 14. g. 17 i 19. lS.IV. 

"Nagrody i odznaczenia" 
polski, ko-l. l. 16, g. 17 i 19. 14 I 
15.IV. - Z , staw bajek pol. kol. 
l. 7, g. W.30. 

APTEKA DYZURNA: 13 i lUV. 
- nr 70, al. 1 Maja 2. 15.IV. _ 
nr 71, Starokunowska 1/3. 

POGOTOWIE RATUNKOWE: 
tel. 99 

POSTOJE TAKS()WEK: lelefon 
15-7~ i 37-92. 

UWAGA: Za ewentualne zmia­
ny w repertuar7e kin, ~z"nione 
'" ostatniej cbwil,i. ~edakcja nie 
o.dpowiada. 

Sobota PROGRAM l ' 

14.C5 Spotkanie z piosenką ra ­
dziecką 14.35 Beat na glosy i in­
strumenty 15.10 MllZyka i poezja 
li.GO TranIIm. z III le«ji mecr.u 

wiedzieć, zobaczyć, 

Polsk&-Czech08lowacja w ramach 
MS w hokeju oraz z meczu pił­
karskiego Polska Kadra-Stuttgart 
17.50 Mini-recital G . Fame'a 18.00 
Muzyka i Aktualności 18.25 Kro­
nika muzyczna 19.15 Od •• Animal­
sów" do zespołu "The Who" 19.45 
Kupić nie kupić, posłuchać war­
to 20.00 Program z dywanikiem 
211.05 Nie tylko dla kierowców 
21.10 GwiaZdy i ich przeboje 2.1.30 
Kronika sportowa 21.43 W stylu 
nowoorleanskiln 22.15 Rewia roz­
rywkowa 0.10-2.55 Program noc­
ny z Białegostoku. 

PROGRAM II 
14.00 Więcej, lepiej, taniej 1ł.1~ 

.. Kasperkowe gody" - rep. 14.35 
Polska muzyka operowa 15.00 
Radioferie 15.40 Spiewa bułgarski 
c h ór dziecięcy 16.00 Czata - mag. 
wojSk. 16.15 },'. Nowowiejski: Kon­
cert fortepianowy d-moll op. 60 
"Słowiański" 18.2.0 Terminarz mu­
zyczny - G. F. Hllendel 18.30 
Echa dnia 18.40 Radiolatarnia 19.00 
Różne barwy jazzu 19.30 "Maty­
siakowie" 20.00 Recital z nagrań 
T . Wrońskiego 20.30 Notatnik kul­
turalny 20.40 KąCik starej plyty 
21.00 Wesoły kramik 21.15 W. A. 
M ;nart: Mała Serenada G -dur 
KV 525 Zł.50 Wiadomości sporto­
we 2.1.55 Z albumu kolekcjonera 
muzyki - Ksiądz Vivaldi 22.JO Ze 
spół "Dz.iewiątka" 23.00 Miniatury 
na . dobranoc 23.40 Piosenki w 11-
rycznym nastroju. 

PROGKAM III 
15.05 Program dnia 15.10 Tezy 

razy walc 15.lO "Serce lasów" -
rep. 15.45 Mistrzostwa świata w 
Illll<rorowkach: ,,Parsiial" R. Wag­
nera 17.15 Moj magnetofon 17.00 
Piosenki z "Zielnika" 18.00 Polski 
jazz: monografie płytowe 18.45 J. 
Stamitz: Sym10nia pastoralna 
.!B.05 Polonia spiewa 19.35 Muzycz­
na poczta UKF 2il.00 Przeboje sta 
re i nowe 2.1.10 Fotoplastikon: 
Włoska komedia masek 21.30 "Ro­
dzina, ach rodzina" - w piosen­
ce francuskiej 2.1.50 Oratoriwn 
tygOdnia. G . F. Haendel: " Me­
sJasz" 22.08 Gwiazda siedmiu wie­
czorów - Cz. Niemen 22.45 Spie­
wa L. Dalia 23.65 Wieczorne spot­
kania z S . Vaughan 23.50-24:00 Na 
dobranoc gr'1 i śpiewa zespól 
,,Br asi! 77". 

PROGRAM LOKALNY 
16.45 Radioreklama 16.50 Au­

dyCJa SKP 117.00 Koncert ży­
czeń 17.40 ,.Dalekowidztwo" 
gawęda A. Czaplickiego 18.00 
Dziennilr. Radiowy 18.08 NOWOŚci 
wydawnicze 18.10 Piosenki polskie 

Niedziela 
PROGRAM 

7.15 Przeboje "Ska!dówN 1.30 
M oskwa z melodią i piosenką 
8.10 Tryptyk muzyczny - folk, 
beat, sweet 8.40 Staropolskie pieś­
ni wielkanocne 9.15 Magazyn Woj­
skowy 18.t5 Teatr dla Dzieci MI. 
"Drzev,ro z czę.rwonym żaglem" 
10.30 Swiąteczne wydanie "Studia 
~owościn 11.00 "Fotoverite'~ - o­
powiadanie 11.20 Koncert życzeń 
miłośnikÓW muzyki poważnej 12.10 
Spotkanie z M . Legranl!em 12.45 
Teatr PRo "Fanszetko czyI! sa­
bau d7.ka dziewczyna " 14.00 ,.Graj 
gracyku ... " 14.38 .. W Jezioranach" 
15.00 Koncert życzeń 16.05 Mi ... 
w hOkeju. Transm. III tercji me­
czu Polska - Szwecj a 16.40 Naj­
nowszy album E. Johna 17.1~ Spot­
kania Studia Młodych 18.08 San 
Remo 74 1t.15 Musicorama 20.00 
Tryptyk muzyczny rock. jazz, 
jazz-rOCk 21.30 Radiovariete 27.30 
Rewia piosenek 23.05 Ogólnopol­
akte wiad. sportow", 23.20 Dysko­
teka przed północą 0.1_2.55 Pro-

. gram nocny z Kielc. 
PROGRAM II 

7.," W rannych pantoflaCh 1.35 
U Prucnalki i Ruty 8.55 Grają 
orkiestry kameralne 10.00 Recital 
organowy J . Chwedczuka 10.30 
~Dzwony w l!:uropie" - rep. 11.00 
Rozgłośnia Harcerska 11 .40 Czy 
znasz mapę świata? 12.10 Listy mi­
łosne dawnych Polaków l2.40 F<2-
lieton muz. 13.05 Poranek symfo­
niczny muzyki polskiej 14.00 Pod­
wieczorek przy mikrofonie 15.30 
Teatr dla Dzieci i MŁodzieży. :,Te­
lemach w dżinsach" - 4 odc. 
11;.~O Koncert chopinowski 17.30 
Muzyczny kalejdOSkop 18 (16 To co 
m"my najnowsze 18.45 Kab3recik 
reklamowy 19.00 Studio Wspót­
czesn" ... nziwna choroba Apule­
~usza" 211.00 Gra K . A . Kulka -
laureat I na~r. Konkursu w Mn­
nac"ium w 19fI6 r. 2Q.·Q Zes.,óŁ 
,.T)7 iD wiął'<a" 21.00 Audycia dla 
wojska 21.'5 Mu"vka pols.kiel!o 
reT'les::tnS'J ?1.5O G",iĄz('fv Scen o­
nerowvrh: B. l' advS"7. i W. Och­
man " .:10 ,.prrysm"c>:kl d'''''-
7";a~z."e" - aud ~ rooeŁv,.l'a ,..,.~tl 
Muzvlra nolska YX wieku ~.:t5 . 
Z nowych nartr;>ń Krakowskiego 
Tria Barrlr ...... wpQ't). 

PROGRAM 111 
9.55 Pro!!ram dnia ln.M W Karo­

lal< nrzedstawia 10.15 Ilustrowany 
)I.~aga7Vn Autorów 11 .25 Na estra­
dne W. M}vnarski 11.35 flach na 
oTe:a""ch ~Hhermanna 12Jl5 ... ~­
atr p~: •• Ostatni.. słown" (Vn. 
,.Dvmitr,.,w zadaie pyt~t"i=-"­
słuch. J~.:m ~,~y~np' "ą]ot":oni~ 
n. aftłeołe 13M Tydzień na UKF 

13.15 Kiermasz płyt 14.30 
gia ballad i romansów 
dzie sztuki. Prof. H . 
biSowa 15.35 Polonij 
wanie 15.50 Kronika 
comotiv GT" 16.15 
Wielkanocy 16.35 Gra 
leus" 16.45 Wiersze 
Iwaszkiewicza i W. 
17.15 Mój 
PR: "Moja 

słuch. 18.35 
Apropo - mag. 20.15 
żegnalny M. Anderson 
kie to są sztuczki 
21.30 Misa Venezolana 
rium tygodnia. G . F . 
"Mesjasz" 22.08 Gwiazda 
wieczorów - Cz. Niem •• 
Opowieści profesora Tutki 
J . S. Bach: Oraterium 
nocne (cz. 1) BWV 249 
czorne spotkanie z D. 

PROGRAM LOKALNI 

8.50 Muiyka 9.00 
pogwarki" 
17.00 Muzyczna preffila 
- woprac. P. Gana 

Poniedziałek 

http://sbc.wbp.kielce.pl



Warto wiedzieć, zobaczyć 

TV (kołor) 
d zieci: "SobÓtka" 

aktor em" - film 
. Disneyland" 

u dla pańH 
polska: K. I . Gal­
Pieśni" 

,. Orfeusza" 
(kolor) 

(kolor) 
(kolor) 

,Kail!jdo!,kop" - angidBki 

młyńskiego ko­
f ilm muz. 'l' VP wg 
pieśni .. Piękna mly 

" F. Schuberta 
Sta r ym Mieście" -
filmowy 

SZel' y fa" tiln:l 
(kolor) 
(kolor) 

i sied­
film 

Grzymska ,.zaczarowane 
tykwy" 

14.21 - Z cyklu: .. Znaki Zodiaku" 
- "Pod znakiem Barana" 

a .1Ii - Transm. z MS w hokeju 
grupy A. mecz Czechosło­
wacja - Szwecja (kolor) 
W przer wie ok. 16.00 
.. Ogary poszły W las" -
rep. tilm. 

11 .• - Rep. filmowy 
)'1.18 - .. Czarna tarcza rodu Fal-

worthow" angielski 
film tab. (kolor) 

1 ... - ,,samocbód dla najleps&e-
go" - progr. ·rozr. 

19.20 - Dobranoc (kolor) 
19.3Q - Dziennik TV (kolor) 
20.211 - Teatr TV: .. J. Giraudou.x 

- Ondyna" 
22.05 - WU;d. &pGrt. 
22.111 - .. G odzina z Julią Andaews" 

ameryk. progr. roz:r. 
u .• - ,,samochód dla Jlajlep&ze­

&0" (kolor) 

PIIOGRAM D 

16 .• - "Par36Oiki z Cberbourg'" 
- f .. anc. m.elodr . muz. 

17.10 - ,,Aktor - Tadeu.sz ftjew­
ski" 

17." - PopulaI'lle arie operetdl:o­
we śpiewa Lidia Klobuclta 

18." - Mag. sport. ,.sport U 
sąsiadów" 

lą.211 - Dobranoc (kolor) 
19.38 - Dziennik TV 
JO.211 - .. 720 st wokół Nati MiaU'al 

i zespołu The Pop Top's 
- hiszp. progr. rou. 

21.15 - Połska 5cellogratia - l'ep. 
film. 

..... - ,.Niebeqliec:zna D&IDi<:'-
DOŚĆ" c:zeehcIIIL tiłm 
fabułarny. 

W"'-lł.IV. 

'M - Dla młod700 wł86w: 'Fe­
leferie. 

10 •• - ,,siedemnaście mgnień wio 
sny" - IX ode. seł'ialu TV 
Radz. 

Co czytają w' ""iecie 
zwoleńskim ? 

Pow. zwo1eński ' posi.ada 21 bi­
blioteok, z których ko.rzysta 9.400 
czyt€'lników, czvli ok. 25 proc. 
W&Zystkie'h miesz.kańców poW1ia­
tu. Kawy czytelnik wypożycza 
przeciętnie 18 książek w roku; 
2 obejm.ują lita-atw:"ę społecz:no­
polity=ą i rolniczą. pozostałe 
- literaturę piękną. Zall"ówno 
liczba czytelników, jak też ilość 
wypożyezonych książek, są wyż­

sze od przeociętD.ej w wojewódz­
twie kieleckim. W t-rosce o czy­
teln ika i odpowiedni dobór księ 
gozbioru w bibliotekach wyłożo­
no w bieżącym roku specjalne 
:resrzyty. do których czytelnicy 
WiPisują poszukiwane tytuly 
książek. Na podstawie ' wpisów 
księ.."'OZbiory są odpowiednio u-
2!1.1.pełni<ll!le. (ik) 

fCłłO DNIA 

LONDYN. Zolnierze bry­
tyjscy przeprowadz.aj~ ob­
lawy we wszystkich więk­

szych miastach Ulsteru. W 
pi~tek aresztowali ~:ł oby-
wateli Irlandii PółuOU1ej 
w tym wiele . kobiet. Jak 
oświadczył przedstawiciel 
brytyjskiego dowództwa 
wojskowego. aresztowano 
ich pod Z!Lrzutem przynależ­
ności do Irlandzkiej Armii 
Republikańskiej. W ci~gu 
ostatnich trzech dni aresz­
towano w Ulsterze I~z­
nie 63 osoby. 

CL~enCle 
informu'4: 

KAIR. Syryjski rzecznik 
wojskowy oświadczył w 
pu!,tek, Ze rozpoczęta ran-
kiem tego dnia ' wymiana 
ognia artyleryjskiego w re­
jonie wzgórz Golan trwa 
już 15 godzin. Wojska izra­
elskie ostrzelały w tym 
dniu tereny ' zamieszkałe 
przez cywilną ludność sy­
ryjską. W wyniku tego 0-
strzału 5 ' dzieci syryjsłl:iCb 

zostało poważnie rannych. 

HI!:RLlN < Rzecznik MUlJ-
8łersłwa Spraw Zagranicz­
nych NRD zdecydowanie 
odrzucil ataki ministra 
N'ltF, ~na Babra. na Nie­
miecką, Republikę Demo­
luałyezn~ 

STłtOłłA " 

Po spotkaniu Nixon-Gromyko 

Konferencjo prasowo 
Kissingera 

U.IV. WASZYNGTON PAP. 
A.mer)'1k.ańlSki sekreta.rz stanu 
Henry Kissm,ger wy"tąpił w 
pią,tek na kon.feroo.cji pora.so­
wej po spotkaniu prezydenta 
USA RWha'rda NiXQma i m,in,i­
stra spraw z.a.gran i=ych ZSRR 
AndlI'ieja Grom'yrlci . Prerzydoo.t 
N ixon i minister Gromyk<J -
oowiarlczył K issinger - oonó­
wili komgle!k.sowo sWswnki ra­
drzńecko-amerykańSllcie. Sz<: ze_ 
górną u.wagę - dooał amery­
kańskii sekretarz stanu - po­
święcOlll<J zagad:n.ieniom. które 
znajdą s i ę na J)OII'Ządku dzien­
nym pil"ze!Widzńanego soovluo.,, ' a 
w M<JSlkwie na najwy'ŻSzym 
szcz.ebolu międozy \:>rerl.yden,te:m 
N ixonem i sekrebil'zem gene­
ra:IDY!I'Il KC KPZR, Leon.i.dem 
Bre7.n.iewem. 

Co do ro2ll11ÓW o <Jg:ranicze­
n.ilu 7Jbrojeń stra,tegicz.nych K is­
siJruger stwierdZIił. że problem 
ten jest bardrw :z.loWmy i dla­
tego też oh<Jldzi obecn Le n ;e o 
ilościowe. leaz o jakOOci<Jwe 
ogran~CY.oo.ia. ProbJem ten do­
da.hkowo kompIiJruje fakrt. że 

USA i ZSRR }'lObi.a.-baj~ od­
m:ien.n.e systemy u z!xo.i.,E) '",,", 
k.tóre trudlno n<JII,'jnN\M ć. ".:'". 
Il()Ś.Ci wyln: l~.'a~ą(:~ \v !'oJ.<,p.l . ."'a­
n,iach o Ogl· <in [.: :t.€'n cIU zbrojeri 
st.ra.t€~ icZlnych oświadczył 
K issinger b jTlDajmmie i n·ie 
oznaczają . że is tn.ieie l 3i!ro,że· 
nie dla po! it yk i ła,g.)dzen.:a na­
pięc ia oraz że n :e ma uzasad­
Itie<ruia dla powolneg<J ]:)O<SIteIPU 
w tych rokowaniach. S'W'iadC(1;Y 
to jedynle o tym. że pr<J·lXe.m 
jeost bard'Z<l trudny. Jak 1U11: 
mówiłem poprzednio - sbwli er­
dził K lssinger - wą.tpliwe iest. 
czy zdołamy zawrzeć stałe ge· 
n-erakle oorozumienie d<J S<DOt· 
kania na najwyższym sz,cczeblu. 
I stnd.eje jedrnak moci:liwr",ć ()oe 

siągn ięcla istotnego POrozum,ie­
n ia o ba rdz iej ~l['a'U ic'OOonvm 
oharak terze. Pooczas m<Jk h 
roomlÓW w M03kwire - po1Mie­
drz.i ał amecvrk ań ki sekretarz 
stallliU . Zwiaze.k Rad~ieck'i 
p;rzed stawl ł swo je lJ(l'o'!>Crz).'c je 
w tej dz ied:z.in ie . Opracowuie.­
my o.beoni e k<Jntrpro~<J:zvcie. 
które prz.edlożymy ZwialikolW'lJ 
R adzieck' emu w najbli.żm"yC!h 
tygodttll: ach. 

Jak OŚ'Wiadczył prezvd~ 

Lekarskie. ochotnicze 
N:xQIl po spotkan,iu Z Ntk,oła ­
jem Pod.g~n).'m - stw: "Tdził 
K ilS sin geor - w r0:k:owa,n ia h Q 

ogra,n :'CIZeniu zbrojeń stra teg'lCz.­
n vch oS'a grn'i eoto postęp. Nie bę­
d:z:emv dażvć do 5'ZvbS'Z.e~o ~eh 
za.kończeon"a . aby ooi~ć do 00-
r07ll.lm ie.n '13 w jakimś s-.z;tuoCfZ\I'l1ie 
us taknvm term',n :e. Uwa.żarnY'. 
że istn :eia moźliwośd ooi"J!­
n ięcl,ą icS-totne!!'<J ~tepu w br. 
w w ielu dz:edz 'nach. !owła...~ 
cza w rok.o.wan iach o o!!:Tani­
~1Il ' u 7brojeń sbrateg'c1lllvch. 
J"bn.' e;e rÓ'wmleż pn.eJooonan 'e. 
że iStot,IV;! pw07'\lmi~n ; a !l1łO~ą 
być os iągniete w innych dllie­
d-z ' rn 8ch tx>dc 7as u ""O\viootr" a­
n e i W'7.v tv p:-eozyd€llks. Nix""ll9. 
w MOS'kwie . 

DOKONCZENIE ZE STR. I 

W siedzibie Automobil.klu­
bu Kieleckiego odbyło się 
spotkanie członków zarządu :z; 
grupą leka rzy różnych spe­
cjalności. Obecny był także 
naczelnik Wydziału Prewen­
cji i Ruchu Drogowego KW 
MO kpt. mgr Henryk Pod­
górski. Na spotkaniu tym o­
mówiono wstępne założenia 
programu działania pogoto­
wia. Ponadto dyrektor Szpi­
tala Wojewódzkiego dr Ja­
ce k Dębicki. w imieniu le­
karzy-automobilistów zgłosił 
<iwie niezmiernie cenne ini­
cjatywy. Zaproponował mia­
nowicie utworzenie przez 
członków Automobilklubu Kie 
leckiego banku krwi. Lekarze 
natomiast z,obowiązali się 
przeszkolić wszystkich kon­
trolerów ruchu drogowego 
MO w wojeWÓdztwie w za­
kresie udzielania pierwszej 
pomocy. Obie propozycje sp ot 
kały się z pełną aprobatą. 

Niebawem więc członkowie 
poszczegÓlnych kół Automo­
bilklubu Kieleckiego przystą­
pią do honorowego oddawa­
nia krwi, tworząc w ten spo­
sób rezerwę dla wszystkich 
tych, którzy w wyniku n ie­
szczęśliwych wypadków będą 
potrzebowali tego hciodaj ­
nego leku. Przy tej okazji 
każdy dawca będzie miał o­
kreśloną 'grupę krwi i wpisa­
ną do..- dowodu osobistego. Jak 
to jest ważne dla każdego 
kierowcy, nie trzeba chyba 
nikogo przekonywać. 

A kiedy zobaczymy w ak­
cji lekarzy, członków pogo­
towia? - pytamy prezesa za­
rządu Automobilklubu Kie­
leckiego - mgr \Vlod:zlmie­
ua Wójcikiewieza. 
Trochę potrwa przygotowa­

nie regulaminu oraz wyposa­
żenie samochodów w specja l­
ne znaki oraz niezbędny 
sprzęt. Ale przewiduje sie, 
że jeszcze w maju pogot owie 
zacznie działać. (Man) 

Morderca 
rodziny YabkmMieh 
skazany 
DOKONCZENłE ZE SIJIIL 1 

nirków Jooepha Yablonski~ 
go i jego rodlZiny we wł6s­
nym domu w Clark'svH:le-, 
31 grudlnia 1969 r. 

tańczYły topole 1 
- film o twór­
Broniewskiego 
d r amatyczne _ 

Shaw ,;PI'zyk.ra Tai nica ek ponalU nr 1314 Prz.ewód sąd~wy ujawn.ił, 
że Boyle, by utrzymać się 
przy władzy w Związlm .PC? 
ledł wy.najęcie za pieniąrlrre 
Związku Górników płatnych 
m<lrderców, c i zaś wykOOlaH 
swą robotę bestialsko mordu~ 
jąc rodzinę Yablonskich. 

połsJdej 
Cappełl.a 

domu 

DOKONCZENlE ZE S.TR. l 

Podaas konfereno;i prasowej 
Irish Law przypomniała, że w 
roku 1969 prowadziła puu::e 
wykopalis,k.owe /)() teamie ruin 
miasto Knioos z reliktami ~ją­
tymi Aff'Odyty, gdzie znajdować 
się miał przed dwoma i pół 
tysiącomi lat wsponiały posąg 
tej matki Erosa. Amerykańskiej 
badaczce nie udało się jednak 
wówczas odkryć fragmen tów' po­
sągu i dopiero później, po spe­
netrowaniu olbrzymich zasobów 
British Muse um, miala OJla rze­
komo natrafić na g/owę Prak­
syte!es.-owej Afrodyty. Lawo· 
skarżyła jednocześn ie władze 
muzeum oniedbały S'tc sune!< d o 
prze-c:howyw.anych w . wilgot­
nym pcxhiemiu dziej sztuki, 
pomiędzy kt6rymi znajdowało 
się według niej "bezce nne zna­
lezisko" , eksponat nr 1314 -
" fragment jednego z na.,'wsoa· 
niaJszych dzieł r.z.eźby kJ.asYcz­
ner;. 

PowstaJ więc spór z udzia­
J.e,m archeologów i historyków 
sztuki na temat autentyczności 
.. eksponatu nr 1314". 

Obecnie większość tych znaw­
ców zgadza się z wywodami 
kierOW'm~ka gre-c:ko-rzymskiego 
dJ.ia/u British Museum Hynesa. 
Mówi on mianowicie, że eks­
ponat, znajdujący się już od 
se4'ki z górą lat w zasobach 
muzeum, b)'ł wielokrotnie ba­
dany. Odkryty został nie wśród 
reliktów dawnej świątyni Alro­
dyty, a o 800 m od rej ruin, 
c<> według Hynesa w znacz.n ym 
stopniu osłabia twie·rdze nie 
Irish Law. Zn aleziO'n a g!<>wa 
mogła stać się przedm iO te m 
zupe~nie ścisłych pom:arów, 
zniEol<srtalcenJe boWlia71 zmusi/o 
ograr,r'Czyć je je.dynie do ką ­
tów oczu i mclź-cwiny usznej, 
a wyn·.'.~i ta!:ich pomiarów by­
najmniej nie zgadzcr,'q się z 0 -

pifl';ą Iris h Lew, co do rzeko­
mej idEon tyczności głowy z ko­
piCJłlTl.i w W atykanie i Luwl'Z~. 

Arche<llog amerykański argu­
mentuje : "T<>, co zna/azlem w 
podziemiach British Museum, 
jest dzieJem tak wspaniałym, 
że musiało 0/110 wyjść spod dłu­
ta Praksyte/esa". Kontrargument 
Hynesa brzmi: "W czwariym 
roku przed n.e. istnieli również 
inni wielcy rzeźbiarze greccy, 
twórcą głowy nieJw.niecznie 
więc musi być sam Praksytele ;. 

Cóż te.dy przedstawia sobq 
"e-ks pooai nr 1314" ? I tu Hynes 
znajduje odpowiedź. W ro,~ u 
1959 Anglik. Ch.c;~/es Nevltcn 
odkrył w ówC'Zesn~j Turcji po. 
łucfnio'No-zach'Odniej i przy­
wiózł do Londynu posąg bog'ni 
Demete.r. Ncpis na posągu 
wskazywał, że częścią jef!o by/a 
rzeźba, wyobrażająca córkę De , 
me!e·r - Pe",sefonę. R:eźf:a ta 
zgt'nę/o. Znale.zior,D obe-c:n:e w 
Lo.ndynie glo'NO była rł-::'."Ją tej 
w!dnia w!adcz"'ni pcdz:emn .~rl !J 

paristwa zmarłych, a nie AJro­
dtiy z K.;.noos. 

B'Oy\le usiłował prz ed PQ6.'U 

m;'e3'iącaroi popem:ć samo­
b6jstv:o zażywajqc &codilci 
n :lSHl11e. P:zebywa on obec­
n ie w szp:t:tl u więzicllh.'lym,. 
pc,ni eważ od.~ywa już ka­
rę d cżywcL'1 iego pn:b a w ienia 
w olnaki za m3.lwers 3.cje f i­
n a n s:>we w Zw' ązku G Ó!ni _ 
k ów. Bezpośred ni wyk onaw­
cy zbrc·jni skaz 3.rn i już Zi) ­

s : ali na k ary śmierci. lI!łŚ 
trzech wyżs:-:ych f unkcjolDll ­
r '<U'5~ ZVv"qzk u przyznało 
się d o pdredniczen'a p:-zy 
n1jm::w:wiu bepcśr~l"lich 
sp:-a\.\lcćw z':>:odni. Oczekują 
cni na \l,"Y~o!t w sw'O:ch pro­
cesa : h. 

We:;:dykt Ławy Przysi.ęgłych 
pI'1:el'iąd~i tyl':o o w:nie Boy­
le n atomialit wymisT ~a.y 

za k Hka ' http://sbc.wbp.kielce.pl
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~wia 

na pólme-ku. 

Holandia - CSRS 5:2! 
lSRR - Szwecia 3:1 

RL 
W piątek, w dniu odpo­

czynku naszej drużyny, 
ambasador PRL w Finla.n­
dii - Adam Willmann przy­
jął w siedzibie ambasady pol­
skiej ekipę hokejową. Witając 
zawodników i kierownictwo 
drużyny ambasador pod­
kreślił, iż występy Polaków 
w mistrzostwach świata są 
obserwowane z dużym za­
interesowaniem przez miej­
scowe spoleczeństwo i są 
wielką propa&,andą Polski 
w Finlandii. Najlepszym 
tego dowodem jest to, że 
po remisowym meczu z 
Finla.ndią na ręce ambasa­
dora Willmanna przyszedł 

tele&,ram od przewodniczą­
cego oddziału Towarzystwa 
Finlandia - Polska Ruokio 
Hannu Nu'utinena; który &,ra­
tulo~ał świetne&,o meczu Po­
lakom • . 

W piątek dwa spotkania 
zakończyły pierwszą rundę te­
gorocznych hokejowych mis­
trzostw świata, która wbrew . 
początkowym przypuszczeniom 
oraz słabym pierwszym me­
czom, na finiszu okazała się 
niezwykle interesująca. W po­
południowym meczu Czecho­
słowacja niespodziewanie prze 
grała z Finlandią 2:5 (0:2, 0:2, 
2:1). 
Czechosłowacy popełnili za­

sadniczy błąd. Sądzili, że Fi­
nowie będą się raczej bronić, 
a tymczasem było odwrotnie. 
Agresywna gra gospodarzy 
mistrzostw i pressing na ca­
łym lodowisku całkowicie wy­
biła z konceptu Czechosłowa­
cję. Po utracie pierwszych 
dwóch bramek jasne już było, 
że mecz ten wygrają Finowie. 
Hokeiści CSRS popełniali wie­
le błedów w obronie i w a­
takach, byli wolniejsi i słabsi 
technicznie od świetnie grają­
cych tego dnia Finów. Nie mo­
gli oni rozwinąć żadnych ak­
cji przy twardej i konsekwen­
tnej grze przeciwnika. Finom 
ponadto sprzyjało szczęście. 

W ielokrotni mistrzowie świa 
ta, hokeiści ZSRR, pOkomili 
wieczorem po zaciętej walce 
Szwedów 3 :1 (0:1 , 2 :0, 1:0). 
Początkowo zanosiło się na 

jeszcze jedną niespodziankę. 
Szwedzi grali ambitnie. Na­
pięcie towarzyszące grze zna­
cznie wzrosło, kiedy z poda­
nia Lindstroema, w 5 min. 
Brasar uzyskał prowadzenie 
dla Szwedów. Kontrataki ra­
dzieckie rozbijały się o obroń-

rl 

w strugach 
cJeszczu 

Pora monsunowa. która w tym 
roku rozpoczęła się w Kenii nie­
eo wcześniej niż zazwyczaj, uJew­
Ile deszcze ' i nawałnice zamieniły 
aamochodowy Ra jd Safari w 0-
.romn ą kąpiel błotną 98 samo-
chodów. . 
. Według informacji otrzymanych 
• Nairobi. pierwszej nocy rajdu 
atworzył się ogromny zator. w 
kt6rym ugrzęzło 70 załóg. w tym 
i po16kie. Wszyscy mieli ponad 
10 godz. spóźnienia. Z punktu 
kontroli czasu w Meru nadeszła 

wiadomość, że polski "fiat" za­
łogi Marek Varisella - Maciej 
Stawowiak ma 799 pkt. karnych 
(1 punkt równa się 1 min.). zało­
ga Robert Mucha - Ryszard 
!l;yszkowski 815 pkt ., a para An­
drzej Jaroszewicz - Marian Bień 
również &15 pkt. 

Na 740 km przed metą pierw­
_ego etapu prowadzi! Makinen 
- 246 pkt. przed Anderssonem 
277 i Therierem - 282. 

Z ostatniej chwili 

Awaria w .. fłocie" 
Roberta Muchy 

Wedlug ostatnich doniesień, tylko 
clwa .. polskie fiaty" kantynuujq Rajd 
Safari. W czasie drugiej pętl i rajdu 
w samochodzie Roberta Muchy i Ry­
$rZordo 2yszkowskiego nastqpiła owo· 
110 insta lacji elektrycznej. Por.ieważ 
działo się to w miejscu. gdzie za bro­
.łono wjazdu somochodem serwiso· 
,.... nasi kie.owcy musiel i W)'Cofoć 
Ą-lI illlprerl, 

ców, a często ' też popisywał 
się świetnymi paradami bram­
karz Christer Abrahamsson. 

Niecodzienny przypadek wy­
darzył się w 18 min. spotka­
n ia . Sędziujący obok . arbitra 
z NRF, Josefa Kompalli, pol­
ski sędzia Wojciech Szczepek, 
doznał kontuzji i musiał go 
zastąpić na lodzie Fin 
Viitala. 

W drugiej połowie ataki ra­
dzieckie nasiliły się. W 13 m in. 
spotkania Pietrow otrzymał 
krążek od Michajłowa i wy­
równał na 1:1. W 17 min. dru­
żyna radziecka prowadziła już 
2:1 ze strzału Jakuszewa. Lo­
sy zwycięstwa zostały przesą­
dzone w 3 tercji. Michajłow 
ponownie wyłożył krążek Pie­
trowowi, ten zdobył drugą 
swą bramkę tego wieczoru i 
ustalił wynik 3:1 dla ZSRR. 

1. CSRS 8:2 28-9 
2. ZSRR 8:2 25-12 
3. Finlandia 6 :4 18-17 
4. Szwecja 3:7 16-15 
5. Polska 3:7 13-23 
6. NRD 2:8 9-33 

Ambasador Willma.nn 0-

trzymał od kierownictwa . 
PZHL pamiątkowy kij ho­
kejowy, natomiast hokeiści 
polscy obdarowani zostali 
upominkami. 

Za serdeczne przyjęcie 
słowa uznania skierowane 
poił adresem polskiej ek,i­
py, podziękował kapitan 
drużyny Sła.nisław Fryile­
wic.. 

ym 
pp 

Bli.sko sto drużyn piłkarskich bierze udział w tegorocznych 
rozgrywkach o PUJChar Polski na terenie- woj. k ieleckiego. W 
?r~pie kieleddej i i starachowickiej rozgrywki pucharowe są 
JUZ zaawan~owane, w radomskiej odbył się dopiero pierwszy 
r~ut. 

Druga runda Pucharu Polski w 
grupie kieleckiej przyniosła w za­
sadzie zwycięstwa faworytów 
choć nie obyło się bez twardej. 
emocjonującej walki. Oto rezul­
taty: LZS Szczekociny - Błękit­

ni II l:4, Zryw Samson6w 
Spójnia Włoszczowa 1:3, LZS 
Skroniów - Wicher Kostomłoty 
0:1, AKS Busko - Pogoń Staszów 
1:2, Partyzant 'Wodzisław - Vic­
toria Skałbmierz 2:3, Piast 'Chę­
ciny - Skała Tumlin 5:3, Koro­
na II - Czarni Połaniec 3:2. 
~ trzeciej rundzie. k tóra odbę­

dZIe SIę 24 bm. wezmą już udział 
d:uż.ynr klasy wojewódZkiej: Błę­
kitDl I Korona Kielce. Naprzód 
.Jędrzejów. Pilica Koniecpol i 
Sparta Kazimierza Wielka. Roze­
granych zostanie sześć spotkań. 

W grupie radomskiej w pierw­
szym rzucie. padły następujące 
rozstrzygn,,:cla: .Jodła .Jedln;a -
Plon Garbatka 3:4, LZS Głowa­
CZ?W :- Proch li 3:5, Orzeł II 
Wlerzblca - Ognisko I Podkanów 
10:1 (!), Start Radom - Ogniwo 
I Szydłowiec 3:1, Polonia II Iłża 
- Zw?le~ianka I 3:0 wo., MKS 
II KOZIenice - Polonja Iłża 3:0 
wo., Zwolenianka II - Rad 0-
miak II 3:0, Ognisko lIPodkanów 
- Pilica BiałObrzegi 4:1 Ogniwo 
II Szydłowiec - Broń iI Radom 
3:2, Pilica Przed b6rz - Partyzant 
Radoszyce 3:2, Neptun III Koń­
skie - Skała Niekłań 1:3, OSkar 
II Przy.ucha - Orzeł I Wierzbica 
7:1, LZS Henryków - RKS Stą­
porków 0:5, Blask Odrzywół -
Gerłach I Drzewica 3:1 Orzeł 
Gielniów - Neptun II KońSkie 
2:1, MKS II Opoczno - OSkar 
I Przysucha 3:0 wo., Czarni Par­
szów - Ruch II Skarżysko 3:2, 
Cerlach II Drzew ica - MKS I 
Opoczno 1:3. 

Niektóre zespoły. wbrew obo­
wiązuJącym zasadom. pozmienia­
ły sobie numerację drużyn i w 
ten sposób nie jest pewne. "któ­
ry zespół jest który". W rezulta­
cie dla l<Uku klubów te "prze­
Chytrzenia" zakończyły się wy­
eliminowaniem z rozgrywek. Dru­
ga runda na terenie delegatury 
r a domskiej przewidziana jest na 
18 bm .. a cł o t1'7eciego rzutu wlą-

, S2!(NOe :rosta ną już zespoły klas)'. 

wojewódzkiej . a więc Broń . CZar 
ni i Radomiak. MKS Kozienice. 
Neptun KońSkie i Proch Pionki. 

.Sta rachowice rozpoczęły spotka­
ma pucharowe najwcześniej i chy 
ba pierwsze wyłonią swojego re­
prezentanta do finału wojewódz­
k iego. Wyniki ostatnich spotkań 
przedstawiają się następująco: 
LZS Kuczów - Granat II Skar­
żysko 1:7!, Powiślanka II Lipsko 
- Star II 0:1, Koprzywnianka _ 
OKS Opatów 1:2, Zawisza Sienno 
- Powiślanka I 5:1 (!l, Swit Cmie­
łów - KSZO II Ostrowiec 1:4, 
Granat II - Star II I :f, KSZO II 

Zawisza Sienno 3:0, OKS Opa­
tów - Wisła Sandomierz 3:0. 

W czwartym rzucie grupy sta­
rachowickieJ. zaplanowanej na 
17 bm. spotkają sie: Ruch Skar­
żysko - Star (II liga), KSZO II 
- Granat I, OKS - KSZO I , 
Star II - Orlicz Su<;hedniów. (sz) 

R
OSDą apetyty sportowe­
go biznesu. Nie minęło 
wiele dni jak Europę 

obiegła wiadomość o propo­
zycjach zorganizowania na 
Starym Kontynencie profe­
sjonalnej ligi koszykówki. 
Dla nikogo ni~ stanowi ta­
jemnicy fakt, że idea ta na­
rodziła się w USA. Pomysł 
powołania takiej ligi wYzwo­
lił u przedstawicieli Amery­
kańskiego Związku Koszyka­
rzy Zawodowców chęć 

niesienia Europejczykom "or­
ganizacyjnej pomocy". 

Szczególnie angażuje się tu 
Belg van den . Brook. Wiado­
mo przy tym, że za dobry­
mi chęciami van den Brooka 
kryją się plany zrobienia do­
brego interesu. Nie wytrzy­
mują jednakże krytyki argu­
menty "organizatorów" za-

II 
I 

Kolejny egzamin teamu trene~a 
W piątek po południu odleciała do Stuttgartu 

prezentacja Polski. 13 bm na "Neckerstadion" nasi k 
rozegrają kontrolne spotkanie z aktualnie 8 zespołem 
nioniemieckiej ekstraklasy, VFB Stuttgart, a następnie 
się do Liege, gdzie 17 bm. czeka ich oficjalny m ecz 
państwowy z Belgią. 

W ekipie znalazło się 16 piłkarzy: bramkarze -
Kalinowski (Śląsk) i Piotr Mowlik (Legia), obrOńcy 
Szymanowski i Adam Musiał (obaj Wisła), Marian 
(Ruch), Zbigniew Gut (Odra), Mirosław Bulza cki 
mocnicy - Lesław Ćmikiewicz i Kazimierz 
gia), Henryk Kasperczak (Stal) i Zygmunt 
Zygmunt Garłowski (Śląsk), napastnicy - Grzegorz 
Domarski (obaj Stal), Robert Gadocha (Legia) i Romuald 
nacki (Polonia). 

Polska drużyna opuszczała stolicę w dobrych 
Antoni Szymanowski, którego wyjazd stał do osta 
pod znakiem zapytania, czuje się już zupełnie 
dzieję wystąpić przynajmniej w meczu z Belgią. 
Grzegorza Laty i Henryka Kasperczaka nie są również 

Trener Kazimien Górski oświadczył przed 
bliższe dwa mecze kadrowiczów umożliwią .m·ra'w~l.e,,~ 
nych wariantów taktycznych. W meczach z 
i Belgią poddani zostaną próbom piłkarze. którzy 
Występowali w reprezentacji, np. zawodnicy Ruchu, 
IMaszczyk", 

r 
@ W BerliD~ rOlllJ)OCZlłł się 

międt.Eyna.rodowy ~u.miej siat­
kówki jUłlLorów. W pierwszym 
me~u duży suJr.oes ocln.ieśli 
Pola.cy, kwn:y po t.rwa.Aeej 
102 .minuty walce pekooa.li mi­
strzów Eu.ropy juworów - ze­
spół ZSRR 3:2. 

@ W Sta.mbule roz,poczęły 
się mistrzostwa »wiata ju.nio­
rów w szermieree. Do finału 
fl-oretu awansowoał L_k Ma.r­
tewicz. 

@ ~ kOlejnym m~u repre­
zentacyjnych zespołów k06zylta­
rek P~lski i BelKii zwyciężyły 
Polki, tym razem 87:58 (45:36). 

@ W Belgradzie odbył się 
rewanżowy ~ finalowy kG­
sz}'lkarzy G Pucha.r Kora.ca. 
Włoski zespół Forst Cantu po­
nownie pokonał Pwrtizallla 75:68 
(33:38). zdobY'Wając t. cenne 
trofeu·m. 

@ Do knju powróciła repre­
zentacja PGbki w za.~a.sacłl 
(styl WGlny) , która niemal 
przez caly miesił\(: wojał.owa­
la po USA. Tournee było bar­
dzo uda.ne. Drużyna polska ro- ' 
:ze«rała 7 spotkań, wygrYWa­
j4\C wszyst.kie! Na 71 stoczo­
nych walk polscy za.paśnicy 
pr:zeg·rali tyllko 3 (Swie<rad. Mi­
chalik i Swpron). Duil\ POlPU­
la.rnością ciCS'zyli się braeia 
Lipieniowie, którzy zademon­
strowali w USA ZI1a.komiłlł hr­
mę • 

@ T'rzeci dap - kry-tuium 
kGla.rslrliego wYŚCicu w Berll:'a­
mo (186 km) wy,:,ral Pol .. lt -
Ma.t'llsiak. Po k7.ech eta"a.cłl 
IIdel"em wyśelcu ieśł nadał 

wodoweJ ligi, którzy - jak 
twierdzą chcą podnieść 
poziom koszykówki na Sta­
rym Kontynencie. Europej­
ski basketball cieszy się bo­
wiem bardzo dużą popular-

nością. Dowodzą tego prze­
pełnione sale podczas roz­
grywek o europejskie pu­
chary. 

Przedstawiciele europej-
słdej koszykówki bez pomo­
cy biznesmenów udowodnili, 
że potrafią odnosić świato­
we sukcesy. Drużyny euro-

8tanlsbw 8zoRa. 
Szut"kowskl zajmuje 

@ Zwycięzc_ 
wyścigu 
km) sostał ,",\ISll~mfl l<~'W 
Andrzej Kac 
me miejsce. 
jest nadal 

Włosi 

chcą ... 
Znakomity p ilkarz 

ski Johan Cruytf 
lejną ofertę. 
deZZo Sport" 
wiadomość, iż 
wygaśnięciu jego 
Berceloną, w 1976 
gral w jednym 
klubów. CTuyff 
świadczy l, że dopiero 
lata podejmi e decyZ1ę 
sprawie. 

% 4 
po h261 zł! 

wiązań z 3 trafieniarrJl 

ne po 62 zł. 

pejskie wygrały bo~e~ 
najważniejsze turnieJIi 
świecie, złoty medal. 
ski zdobyła 
ZSRR; a mistrz 
~walczyli ~n.łOWli·~J I 

Niektóre 
cje zdecydowanie 
wiają się pomysłOWi 
nia ligi :zawodowCÓW. 
cuska Federacja 
oświadc:zyła, że 
francuscy, którzY 
grać w takiej lidze. 
dożywotnio 

wani. . dłil< 
Praktyka . doWlo 

cyrki zawodowe W 
nie mają długiego 
Wymownym tego lo! 
dem jest chociażbY 
łyżwiarzy szybkicb• 
po niepowodzeniacb 

je się na skraju 

http://sbc.wbp.kielce.pl




